
SESJA KOMITETU ONZ

O POKOJOWE

WYKORZYSTANIE KOSMOSU

10 bm. w N. Jorku wznowił

prace Komitet ONZ do spraw
pokojowego wykorzystania
przestrzeni kosmicznej. Komi­
tet składa się 1 przedstawicie­
li 28 państw, m. in. ZSRR,
USA. W. Brytanii, Brazylii,
CSRS i POLSKI.

KENNEDY KONFEROWAŁ

Z EISENHOWEREM

Prezydent Kennedy konfe­
rował 10 bm. ze swym po­
przednikiem, b. prezydentem
Eisenhowerem. Tematem roz­
mowy była sprawa Berlina za­
chodniego. Eisenhower powró­
cił właśnie z Europy, gdzie m.

in. spotkał się z przywódcami
NRF.

ZMARŁ W. KLIMÓW

0 bm. w wieku lat 70, zmarł

członek Akademii Nauk ZSRR,
W. Klimów, wybitny kon­
struktor silników lotniczych.

NOWA BAZA

OKRĘTOW PODWODNYCH

•USA

Z POCISKAMI „POLARIS”

Ministerstwo sił morskich

USA ogłosiło 10 bm.. że na

wyspie Guam na Pacyfiku,
pows anie nowa bata amery­
kańskich okrętów podwod­
nych, wyposażonych w pociski
„Polarls”, podobna do bazy
istniejącej już w Holy-Loch
(W. Brytania).

Dwaj piloci
ponieśli śmierć

podczas
pokazu akrobacji

W Gaellivare w Szwecji
północnej, odbywały się 9 bm.
pokazy lotnicze w czasie
których na oczach 5 tysięcy
widzów nastąpiła katastrofa:
samolot wojskowy typu „1-32
Lancen” podczas wykonywa­
nia figury akrobatycznej u-

tracił nagle wysokość i roz­
bił się.

Dwaj, piloci ponieśli śmierć.
—------O----------

Buty
z klimatyzacja...

Jeden z mieszkańców Texasu

opatentował niedawno specjalne
buty, posiadające . urządzenie kli­
matyzacyjne.

Pragnie on w ten sposób ulżyć
ludziom, którzy cierpią na poce­
nie się nóg. Z chwilą zawiązan a

sznurowadeł, automatycznie za­
czyna działać rnały silniczck u-

mieszczony w obcasie. Wdmuchu­
je on przez małe otworki chło­
dzące powietrze do wnętrza bu­
ta.

--------- 0----------

Ser a nieszczęść
w Iranie

Gwałtowny pożar wybuchł 10

bm., w budynku w Kazvin, zaj­
mowanym przez urzędy, niosące
pomoc dla ofiar trzęsienia ziemi

w Iranie.

Wszystkie jednostki straży po­
żarnej zostały skierowane do ak­
cji ratunkowej. Na szczęście, o-

gień nie przerzucił się na skła­
dy żywności i odzieży przezna­
czonej dla poszkodowanej lud­
ności.

W dniu 10. IX. 11)62 r. odbyło
się otwarcie muzeum w pała­
cu w Wilanowie. W dniu O-
twarcia zostało udostępnio­
nych 26 wnętrz pałacowych
korpusu głównego i prawego
skrzydła z XVII i XVIII wie­
ku, wystawa dziejów Wilano­
wa, ogród przypałacowy oraz

rozszerzona Galeria Rzeźby
Polskiej XX wieku w Parku.
Na zdjęciu: dyr. Muzeum Na­
rodowego w Warszawie, prof.
dr St. Lorentz oprowadza za­
proszonych gości z sekreta­
rzem KC PZPR R. Strzelec­
kim, min. kultury i sztuki T.
Galińskim i z-cą przewodni­
czącego Rady Państwa St.

Kulczyńskim.
CAF — fot. Szyperko

Kontrrewolucjoniści
przygotowują
agresją na Kubę
przy współudziale
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Prasa atnerykańska
blikuje nadal informacje
pracowywanych w USA
nach nowej agresji na Kubę.

Hearstowski dziennik ..New
York Journal-American” za­
mieścił na widocznym miej­
scu artykuł swego waszyng­
tońskiego korespondenta, któ­
ry twierdzi, że: „W ciągu naj­
bliższych tygodni można o*
czekiwać szerokiej inwazji na

Kubę”.
Dziennik stwierdza, że wraz

z oddziałami kontrrewolucjo­
nistów kubańskich współdzia­
łać ma.ią jednostki francu­
skiej i hiszpańskiej Legii Cu­
dzoziemskiej.

Korespondent pisze, że „pe­
wne kola Hiszpanii, Fran­
cji i Niemiec zachodnich
kazują tej operacji pomoc
nansową i moralną”.
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44 osoby zginęły
w katastrofie

samolotu wojskowego USA
Dziś w nocy, w stanie Wa­

szyngton, uległ katastrofie
samolot odrzutowy lotnictwa
amerykańskiego typu KC-135,
na którego pokładzie znajdo­
wały się 44 osoby.
Nikt nie został przy życiu.

Frontem
do automatyki

W zakładach pracy woj. krakowskiego
instaluje się automatyczne linie montażowe

\A 1 zmocnione kadrą specjalistów krakowskie zakładowe biura konstrukcyjne
’ * notują pokaźne sukcesy w unowocześnianiu metod produkcji, a przede
wszystkim w projektowaniu i uruchamianiu linii automatycznych w swych
przedsiębiorstwach.

Co 1,2 sekundy gotowy opornik masowy — (element stanowiący niezbędne
wyposażenie aparatów radiowych, telewizorów, maszyn liczących itp.) —

opuszcza linię automatyczną w Zakładach Wytwórczych Podzespołów Tele­
komunikacyjnych w Krakowie.

Prawdziwy ten kombajn
pod nadzorem 3 robotników
wykonuje 42 operacje. Uprze­
dnio, procesem tym kierować
musiało 50 osób.

Załoga jest w przededniu u-

ruchomienia kolejnej linii au­
tomatycznej do produkcji o-

porników masowych, zbudo­
wanej i zaprojektowanej w

zakładzie. W przyszłości, pra­
cę podejmą 3 dalsze linie. Za­
miast 250 robotników praco­
wać będzie 15.

W Andrychowskiej Fabryce
Maszyn przekazana została do
pełnej eksploatacji taśma
montażowa. Co 2,5 godz. opu­
szcza linię gotowa obrabiarka.

Przygotowuje się dalsze li­
nie. Sprawi to, że już w przy­
szłym roku wydajność pracy
w tej fabryce wzrośnie bardzo
poważnie.

W Fabryce Silników Elek­
trycznych w Tarnowie trwają
intensywne przygotowania do
uruchomienia linii automaty­
cznej.

Czas budowy silników zo­
stanie skrócony do 2,8 godz.,
(obecnie wynosi 4,5 godz.).

Oddziały produkcyjne ople­
cione zostaną siecią transpor­
terów.

Dzięki temu, w ostatnim ro­
ku 5-łatki fabryka dostarczy
o ok. 30Ó tys. silników więcej
niż w br.
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^CZYTHJyiCY
Krakowa

BUDUJĄ-SOKOLI
Znów pojawia się w naszej ru­

bryce CENTRALNA SZKOŁA
SPÓŁDZIELCZOŚCI PRACY W

PRUSACH K. KRAKOWA. Pra­
cownicy szkoły przesłali na konto

budowy szkoły Czytelników „E-
cha’.’ swą kolejną składkę — za

miesiąc sierpień br. —: wr wyso­
kości 172 zł. Prosimy o przyjęcie
serdecznych wyrazów wdzięczno­
ści i pozdrowień!

STACJA SANITARNO-EPIDE­
MIOLOGICZNA DZIELNICY

ZWIERZYNIEC w Krakowie, przy
ul. Batorego 3 przekazała na kon­
to budowy kwotę 100 zł. Kwota

ta załączona była do anonimowe­
go listu zaadresowanego do Sta­
cji i zawierającego zażalenie

Dziękujemy za pamięć i przesy­
łamy pozdrowieni?

AKCJA

KONTO

TELNICY

BUDUJĄ
NUMER

TRWA!

NOSI NAZWĘ: CZY-

„ECHA KRAKOWA”

SZKOŁĘ.
KONTA: PKO 4-9-600.

„Pamięć” mózgu
elektronowego to

niewielkie urzą­
dzenie. składa­
jące sie z mi­

niaturowych
pierścieni ferry­

towych łączo­
nych miedziany­
mi przewodami.
Na wystawie
„In.erdata” w

Monachium, po­
święconej elek­
tronowym ma­
szynom rachun­
kowym. firma a-

merykańska po­
kazuje montaż

takiego urządze­
nia,
cie

cm
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ferrytowych,
które wyglądają,
jak tkanina. Tu­
taj sa . .

nowane elektry­
czne

mózgu elektro­
nowego.

CAF

W kwadra-
o boku 10

mieść) się
pierścieni

magazy-

lmpulsy
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Rejaw wyspy J?hwioa

ponownie sfrefa g«mk»ięig

USA zapowiadają
nową serię eksplozji
w przestrzeni kosmicznej

i zrzuceniu ładunków atomowych
WASZYNGTON

A merykańska Komisja E-
"

nergii Atomowej zakomu­
nikowała 10 bm., iż rejon wo­
kół wyspy Johnston na Pacy­
fiku ponownie ogłoszony zo­
stał strefą zamkniętą.

W strefie tej przeprowa­
dzona będzie nowa seria a-

merykańskich doświadczeń
nuklearnych. Przewiduje się
przeprowadzenie kilku eks­
plozji w przestrzeni kosmicz­
nej oraz zrzucenie ładunków
atomowych z samolotów.

Strefa ta zostanie zamknię­
ta od 22 września br.

Poprzednią serię doświadczeń

nuklearnych na Pacyfiku przer­
wano wskutek eksplozji rakiety
,,Thor” na wyrzutni na wyspie
Johnston, 25 lipca br. Eksplozja
spowodowała duże szkody.

Stany Zjednoczone początkowo
planowały 3 lub 4 doświadczenia
z bronią atomową w Kosmosie.

Dotychczas udała się jedna pró­
ba, (9 lipca). Eksplozja bomby
wodorowej, wystrzelonej w tym
dniu w przestrzeń kosmiczną za

pomocą rakiety „Thor” utryorzyla
sztuczny pas promieniowania,
który wywołał poważne zakłóce­

nia w łączności i wyrządziła wie­
le innych szkód w pokojowych
badaniach Kosmosu.

„lfyre do góry -

jeiteśmy t OAS“

Zamaskowani bandyci
na poczcie
w Montpelier

Na urząd pocztowy w Montpe-
lier we Francji, dokonano wczo­
raj zamachu bandyckiego, w re­
zultacie którego zrabowano trzy
tysiące franków

Zamach dokonany został przez
czterech zamaskowanych bandy-

, tóśv, którzy sterroryzowali kasje­
ra okrzykiem: „Ręce do góry —

jesteśmy z OAS”

zrzucając bomby z

samolotów. Po-

planowano, że nad
dokonane zostaną
eksperymenty w

Agencja Reutera pisze, iż
obserwatorzy polityczni zas­
koczeni zostali faktem, że

Stany Zjednoczone przepro­
wadzą nad wyspą Johnston
doświadczenia atomowe w at­
mosferze,
pokładów
czątkowo
wyspą tą
jedynie
przestrzeni kosmicznej, a nad
Wyspą Bożego Narodzenia
eksplozje w atmosferze.

Prezydent Kennedy
forsuje wniosek

o powołanie 150 tysięcy rezerwistów
WASZYNGTON

Oenacka komisja USA do
spraw wojskowych, za­

twierdziła jednomyślnie wnio­
sek prezydenta Kennedyego,
upoważniający go do powoła­
nia „w razie konieczności”
150 tysięcy rezerwistów.

Sprawa ta znajdzie się na

forum Senatu w czwartek i
w tym samy dniu zajmie się
nią również komisja do spraw
wojskowych Izby Reprezen­
tantów.

Uchwalenie wniosku w tym
tygodniu uważa się za pew­
ne.

Przedstawiciele administra­
cji unikają wyraźnego stwier­
dzenia, że decyzja Kenne­
dyego wywołana została agre­
sywnymi planami wobec Ku­
by i pogarszającą się sytuacją
w Berlinie, ograniczając się
do ogólników na temat „kry­
tycznej sytuacji międzynaro­
dowej”.

Większość komentatorów
łączy jednak decyzję prezy­
denta ze sprawą Kuby i o-

cenia jego posunięcie, jako

Dziś, 11 września przy­
pada 85 rocznica urodzin
wybitnego działacza pol­
skiego i rosyjskiego' ruchu
rewolucyjnego, — jednego
z przywódców Rewolucji
Październikowej — FELI­
KSA DZIERŻYŃSKIEGO.

W. Iljuszyn
znowu

pcbija rekordy
Kilka dni temu, znany pilot

radziecki Władimir Ilju—
szyn ustanowił — jak już in­
formowaliśmy — nowy rekord
świata w dziedzinie wysoko­
ści lotu ze stalą szybkością.
Przeleciał on wymagane 20
km z niezmienną szybkością
2.100 km/godz., na wysokości
2 L300 m.

Wyczyn Iljuszyna zasługu;e
na podziw tym bardziej, że
stan zdrowia młodego oblaty­
wacza jeszcze nie dawno był
bardzo ciężki. Groziła mu bo­
wiem amputacja obu nóg.

Jadąc autem w lipcu 1960 r.,

uległ, on ciężkiemu wy­
padkowi z winy chuligańsk:ej
jazdy pewnej „Pobiedy”, któ­
ra strzaskała jego maszynę.
Pilot przeleżał pół roku w

szpitalu, potem długie itiie-
siące w domu, wreszcie wy­
jechał na kurację do Chin.

Wkrótce potem wpddło mu

do ręki zachodniopiemieckie
pismo „Bur)te”, które stwier­
dzało, iż Iljuszyn obleciał rze­
komo Ziemię jeszcze pr'ci
Gagarinem, ale uległ ciężkiej
katastrofie, co władze radzie­
ckie „oczywiście przemilcza­
ją”. Władimir opublikował
natychmiast w prasie list pro­
testacyjny.

Po dziesięciu miesiącach
przerwy w lataniu, wypełnio­
nej leczeniem, rehabilitacją,
nauką chodzenia, lekarze o-

rzekli, że jest znów „zdolny
do służby powietrznej bez c-

graniczeń”.

podyktowane głownię wew­
nętrznymi względami polity­
cznymi.

Commonwealłli

obraduje
Jak już podawaliśmy, lu

bm. w Londynie rozpoczęła
się 11 konferencja premierów
krajów brytyjskiego Com-
monwealthu.

Dziś rozpocząć się ma dy­
skusja nad wczorajszym prze­
mówieniem premiera Mac-
millana, w którym starał się
on uzasadnić potrzebę przy­
stąpienia W. Brytanii do
Wspólnego Rynku.

utro Kraków będzie na

skraju niżu. Zachmu­
rzenie umiarkowane,
ciągu dnia

chmurzenia

kraju, z

przelotnych
Temperatura 18—20 st. C .

wzrost za-

od zachodu

możliwością
opadów.
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Czenflkalszekowcy działali

nn zlecenie wywiadu USA

W entatnfą niedzielę n» War­
szewskim Stadionie Dziesięcio­
leci* delegacją żniwiarzy *

całej PoUki ciężyła wieniec

dożynkowy Władyzlawowi Go­
mułce. Ta uroczysta chwila
zawierała w «obie ni. tylko
elementy pięknego, prastare­
go obyczaju ora* symbolicz­
nego meldunku, złożonego na

ręce Gospodarza dożynek, ca­
łemu społeczeństwu: żniwa zo­
stały zakończone, a plon ze­
brany. Dożynki stały się prze­
de wszystkim okazją do g o-

spodąrskiej oceny
tego, czego rolnictwo nasze do­
konało w minionym roku ora*
do wyciągnięcia, na tło tej
oceny, wniosków na temat za­
dań w najbliższej przyszłości.

Na temat niektórych najbliż­
szych zadań mówił w niedzie­
lę Władysław Gomułka. Zwró­
cił zwłaszcza uwagę na po­
trzebę zmiany struktury za­
siewów

paszową. Beż dostatku warto­
ściowych pasz
bowiem mowy
dowli.

Gospodarskie
niedzielne nie
bości i braków naszego rol­
nictwa. Chodzi więc o to, aby
zawartymi w nim wskazów­
kami i wnioskami nasi chło­
pi, spółdzielcy, robotnicy PGR,
agronomowie — wszyscy lu­
dzie Związani pracą z rolnic­
twem kierowali się na co dzień.
Taki jest — wydaj* się —

główny wniosek z dożynko­
wych uroczystości.

Warto jeszcze zwrócić uwa­
gę na inny, ważny dla rolnic­
twa fakt z ostatnich dni. Oto
zostat opublikowany komuni­
kat o wynikach PGR
w roku gospodarczym 1961/62.

Cyfrowe dane mówią o tym,
że gospodarstwa państwowe
zwiększyły w tym czasie pro­
dukcję towarową zbóż i mie­
szanek o 7 proc., żywca o 23

proc., mleka o 5 proc. Dzięki
temu udział PGR w ogólnym
Skupie zboża wyniósł już 31

proc,, mleka — 2« proc. Niż­
szy jest udział w skupie żyw­
ca (7,S proc.); PGR zwiększają
bowiem obecnie pogłowie
zwierząt gospodarskich, a

przede wszystkim bydła.
Te wyniki pozwoliły PGR-om

podnieść w ub. roku gospo­
darczym wartość produkcji to­
warowej o 10 proc. Pozwoliło
im to równie? -r jak „wskazu­
ją wstępne obliczenia — uzy­
skać dodatni bilans 1 finanso­
wy.

Pomyślne rezultaty uzyska­
ne przez PGR-y, świadczą o

prawidłowym rozwoju oraz o

ich wzrastającej roli w na­
szym rolnictwie.

JULIAN PELC

ora* na gospodarkę

wi* może być
o rozwoju ho-

praomówienie
ukrywało sla-

Rzecznik prasowy królowej Elż­
biety n ponownie zdementował

pogłoski, jakoby królowa zamie­
rzała złożyć oficjalną wizytę w

NK Wiadomość tę podał boński

korespondent dziennik* „Daily
Herald”, powołując się na infor­
macje pochodzące z bońskich kół

rządowych, w których mówi się,
te wizyt* t* ma jakoby nastąpić
.w maju 1963 r.

Niewątpliwie, lansowanie przez
Bonn podobnych wiadomości ma

w chwili obecnej na celu stuszo-

wanie negatywnego wrażenia, ja­
kie w Anglii muszą wy wołać wy­
niki rozmów prezydenta de Gaul-

le’a w Bonn i nadawanie współ­
pracy francusko-niemieckiej cha­
rakteru dwustronnego sojuszu.

Odznaczenie
pododdziału wojsk ChRL

za zestrzelenie

samolotu „U-2“
PEKIN

Jak podaje Agencja No­
wych Chin, minister obrony
Chińskiej Republiki Ludo­
wej, marszałek Lin Piao, roz­
kazał odznaczyć pododdział
wojsk lotniczych Chińskiej
Armii Ludowo-Wyzwoleń­
czej, który 9 bm.
lecący na dużej wysokości
czangkaiszekowski
wywiadowczy „U-2”, produk­
cji amerykańskiej.

WASZYNGTON
IZ orespondent PAP,
* '

Henryk Zwiren pisze:
Wykrętne stanowisko Wa­

szyngtonu w sprawie samolo­
tu U-2, zestrzelonego nad
Chinami Ludowymi nikogo
nie wprowadza w błąd. Jeśli
nawet prawdą jest, że dwa
samoloty tego typu sprzedane
zostały w lipcu 1960 r. przez
firmę Lockheed czangkaisze-
kowcom, to nie ulega jedno­
cześnie wątpliwości, że:

•///•///•///•///•///•///•/^•///•///•///

zestrzelił

samolot

red.

Tajfun „Emm
wyrządził
olbrzymie szkody
w Kraju Przymorskim

U

Po pierwsze
nastąpiła za

USA;

po drugie —

kowcy działali
amerykańscy i
zadania zlecone
wiad USA, które po strące­
niu ich samolotu nad tery­
torium ZSRR chciały
łać bardziej ostrożnie;

po trzecie — informacje u-

zyskane w wyniku pirackiej
działalności
przekazywane
Zjednoczonym,
dził pośrednio
partamentu stanu;

Z tych powodów Stany
Zjednoczone nie mogą, zda­
niem większości obserwato­
rów zachodnich w Waszyng­
tonie, zrzucić z siebie odpo­
wiedzialności nie tylko za

brutalne pogwałcenie teryto­
rium ChRL, lecz, i to nade
wszystko, za igranie z og­
niem i narażanie na szwank
pokoju światowego.

Próby pomniejszenia wymowy i

wagi incydentu, będącego rów­
nież dowodem agresywnych pla­
nów USA na Dalekim Wschodzie,
maskują,., w istocie rzeczy głębo­
kie inklopotanie Waszyngtonu,
który jednocześnie zaniepokojo­
ny jest tym, że zestrzelenie sa­
molotu o pułapie lotu do 30 km.

świadczy o posiadaniu przez
ChRL precyzyjnych 1 skutecznych
pocisków rakietowych.

— sprzedaż
zgodą rządu

czangkaisze-
jako agenci

wykonywali
im przez wy-

szpiegowskiej,
były Stanom

co potwier-
rzecznik de-

G. Trajkowa

Wl. Gomułka

europejskiego

10 bm., I sekretarz
PZPR WŁADYSŁAW
MUŁKA- przyjął przebywają­
cego w Polsce generalnego
sekretarza Bułgarskiego . Lu­
dowego Związku Chłopskiego,
wicepremiera rządu LRB
GEORGII TRAJKOWA.

Rozmowa upłynęła w ser­
decznej i przyjacielskiej ą-
tmosferz?.

Zmarł

prof. E. Sziurm de Sztrem

9 września zmarł w War­
szawie prof. dr E. Szturm
de Sztrem — wybitny polski
znawca z zakresu statystyki 1
demografii, zasłużony peda-

Nad terytorium Kraju Przy­
morskiego przeszedł tajfun
„Emma".

Wskutek długotrwałych u-

lewnych deszczów oraz wią-
tró;W, -rzeki wystąpiły ;Z „brze­
gów , i , .zatopiły... szereg. wsi i
miast.-' Woda zerwała mosty,'
zniszczyła drogi. Przerwana
została łączność z ponad 10
rejonami. Olbrzymie obszary
ziem uprawnych znalazły się
pod wodą.

Straty materialne sowcho-
zów i kołchozów są bardzo
poważne.

Podejmowane są kroki w

celu odbudowy dróg, przy­
wrócenia łączności oraz do­
starczenia żywności powodzia­
nom.

—•

Barze śnieżne
w USA

NOWY JORK
W USA spadły już pierw­

sze śniegi. Burza śnieżna
przeszła nad stanem Monta­
na, gdzie temperatura obni­
żyła się w ciągu doby o 2S
stopni C.

W Colorado, z powodu zasp
śnieżnych trzeba było zam­
knąć autostradę górską.

Nowe korzyści w „Lajkoniku"
Krakowski „Lajkonik” wprowadza znów interesujące

dla grających zmiany.
Począwszy od gry 283, której losowanie odbędzie się 16

września 1962 r., zmienia system premiowania gra­
jących. Zniesione zostaną wszystkie premie za końcówki
banderol, a w zamian za to „Lajkonik” płacić będzie za

dwa i trzy trafienia z dodatkową.
Jak wiadomo — co tydzień w „Lajkoniku” lasowana

jest (oprócz pięciu zasadniczych) liczba d o d a t k o-

w a, która jak dotąd ma wyłącznie znaczenie dla czte­
rech trafień, tworząc wspólnie z czterema trafieniami za­
sadniczymi wygraną tzw. „czwórkę z dodatkową”. Po­
cząwszy od gry 283 (16. IX. br.) posiadacze dwóch i trzech
trafień zasadniczych razem z

wani.

„Lajkonik” płacić będzie ?a
wą stawkę dwu trafień (5 zł)
czyli razem 20 zł, natomiast za trzy trafienia z dodat­
kową płącić będzie stawkę „trójki” plus 100 zł.

Wypłaty wygranych z dwoma i trzema trafieniami z

dodatkową dokonywać będą punkty odbioru, w których
kupony zostały nadane, za zwrotem odcinka „C”.

dodatkową będą premio­
dwa trafienia z dodatko-
plus 15 zł za dodatkową,

ZAKŁADY PORCELANY
w Ćmielowie

PRODUKUJĄ NA EKSPORT

Zakłady istnieją od roku
1790. Obecnie trwa generalna

przebudowa Zakładów, która
zostanie zakończona w roku
przyszłym. Między innymi w

Zakładach „Ćmielów’' buduje
się po raz pierwszy w Polsce
całkowicie wykonane w kra­
ju piece do wypalania porce­
lany. Ok. 35 proc, produkcji
Zakładów przeznaczone jest
na eksport głównie do Kana­
dy, Turcji, Norwegii, Anglii,
Islandii, Holandii, Austrii,
Belgii, ZSRR, Jugosławii,
Włoch i Grecji. W eksporcie
przeważają zastawy stołowg i
serwisy do czarnej kawy oraz
drobna galanteria. Na zdjęciu:
„Kot” znalazł się w grupie
eksponatów wystawianych
przez „Ćmielów” na Jesien­
nych Międzynarodowych Tar­
gach Lipskich.

CAF — fot. Grzędą

Oszust, ktćry wyckedził tylnymi frzwiaei

zaraz po
Do naszej kolekcji zawodowych

oszustów dorzucimy jeszcze
jeden portrecik: Stanisław Ka­
miński vel Sonnenbluck grasował
na Dolnym Śląsku, podając się
za przedsiębiorcę budowlanego,
bądź pośrednika handlującego
materiałami budowlanymi.

Jedno z pierwszych oszustw

Kamińskiego polegało na tym, że

odwiedziwszy pewnego gospoda­
rza, któremu budynki spłonęły,
przedstawił się jako pośrednik w

handlu materiałami budowlany­
mi. Zaoferował swoją pomoc na

tak korzystnych warunkach, że
tamten podpisał umowę. Udali

się razem do wskazanego przez
Kamińskiego składu budowlane­
go, gdzie chłop wybrał potrzeb­
ny budulea. Następnie, nie spo­
dziewając się podstępu, wręczył
„pośrednikowi” około 10 tys. zł
i czekał pod biurem przedsiębior­
stwa, aż tamten załatwi transak-

cję.
Gdy po 2 godzinach oczekiwa­

nia stracił cierpliwość i wszedł
do biura, dowiedział się, że po­
średnik, którego obdarzył peł­
nym zaufaniem i sporą sumą

pieniędzy, nie jest w ogóle znany
w tym przedsiębiorstwie. Okazało

się, że oszust wszedł do biura,
po czym wyszedł tylnymi drzwia­
mi. Poszkodowany gospodarz zło­
żył meldunek w MO.

Kamiński odkrył „żyłę złotą”.
Postanowił rzetelnie przygotować
się do nowego „zawodu”. W kil­
ku powiatach woj. wrocławskiego
zwiedził szereg tartaków 1 skła­
dów budowlanych. Wytypował
spośród nich te, na których tere-

•MeeM«e«HO9»$Mea

Wqż
morski?...

W akwarlum-lodówce na. Coney
Island umieszczono dziwaczne i

dotąd nia sklasyfikowane stwo­
rzenie. Waży ono 20 kg, posiada
uzębienie, płetwę grzbietową i
dwie boczne, a całe jego ciało

pokrywa rodzaj futra.
To dziwne zwierzę zostaio wy­

łowione w Zatoce Południowej,
przez dwóch nowojorczyków.

Jeżeli nie jest to jeszcze jedna
letnia kaczka dziennikarska, przy­
roda wzbogaci się może o nowy
gatunek.

pożarze...
nie łatwiej było „zgubić” klien­
tów. Zapoznał się także dokładnie
z topografią knajp w miastecz­
kach, w których orbicie zamie­
rzał rozwinąć ożywioną działal­
ność. Tak przygotowany, przy­
stąpił do zbierania informacji o

świeżych pogorzelcach. Wertował

gazety, wycinał z nich informa­
cje o pożarach. Następnie udawał

się do wiosek i konferował z

gospodarzami. Kiedy dochodził z

klientem do porozumienia, jak
przystało na rzetelnego przedsię­
biorcę, spisywał umowę, udawał

się z nim do miasta i tu zainka-

sowawszy pieniądze, znikał. Czę­
sto powtarzał trick z pierwszego
oszustwa. Czasami ulatniał się z

knajpy, gdzie opijano transakcję.
W kilku wypadkach kiedy czuł,
że może zarobić większą sumę,
zwoził na teren upatrzonego gos­
podarstwa materiały budowlane
i rozpoczynał nawet przygotowa­
nia do budowy. Ulatniał się,
dopiero wtedy gdy otrzymał
większą zaliczkę.

Ale poszkodowani o każdym
wypadku oszustw meldowali w

MO. Pewnego dnia, do jednej z

komend MO zgłosiła się kobieta,
której mąż straciwszy przez Ka-

mińskiego 10 tys. zł. zmarł na

serce ze zdenerwowania.
Kamiński pozostawiał klientom

umowę własnoręcznie sporządzo­
ną przez siebie.. MO zorientowała

się, że oszust posługujący się
dwoma nazwiskami (Kamiński,
albb Sonnenbluck) jest jedną i tą
samą osobą. Jednakże fakt uży­
wania przez niego dwóch naz

wisk, z których jedno było fał­
szywe, utrudniał jego identyfika­
cję.

Aby przerwać pasmo prze­
stępstw, milicja wrocławska roze­
słała do wszystkich sołtysów po­
lecenie, aby w razie pojawienia
się człowieka, oferującego mate­
riały budowlane, natychmiast za­
wiadomili posterunek MO, Pe­
wien gospodai*z, którego Kamiń­
ski próbował naciągnąć, zażądał
od rzekomego przedsiębiorcy do­
wodu, wz zastaw za wpłacone pie­
niądze. 'Kamiński zaryzykował i

to go zgubiło. Już w kilka dni

później natrafiono na jego ślad
i. zatrzymano go.

Kamińskich vel Sonnenblucków

jest wielu. Raz oferują materia­
ły budowlane, raz podają się za

wpływowy ęh... wszystkomogą-
cych, raz biorą na litość. W każ­
dym-wypadku żerują na ludzkiej
łatwowierności i naiwności. ■

(K. POL) j

Sesja
ŚMatowejOrganizacjiZdrowia

17654463

obraduje w
P) ziś, 11 bm. rozpoczęły się
L-' w Warszawie obrady XII

sesji komitetu regionu euro­
pejskiego Światowej Organl-

Z kcaw,
REWELACJA TECHNIKI

W HUCIE „JEDNQSC”
W SIEMIANOWICACH

W hucie „Jedność” w Sie­
mianowicach, rozpoczęła się
próbna eksploatacja pierwsze­
go w naszym hutnictwie wiel­
koprzemysłowego urządzenia
do ciągłego odlewania stali.

Prototypowe urządzenie cał­
kowicie zaprojektowano i wy­
konano w kraju. Przekazanie

nowego urządzenia^; stanowią-
eego rewelację j ostatnią no­
wość techniki hutniczej, do

normalnej eksploatacji ma

nastąpić w końcu miesiąca.

BALET LENINGRADZKI

NA TOURNEE W POLSCE

Przedstawieniem baletowym
„Śpiąca królewna” — Czaj­
kowskiego, zainaugurował 10
bm. w Gdańsku swoje wystę­
py w naszym kraju zespól Le-

ningradzkiego Akademickiego
Teatru Opery i Baletu im. Ki­
rowa.

MIĘDZYNARODOWY
ROCZNIK KRYTYKI

FILMOWEJ

W początkach 1963 r. ukaże

się interesująca publikacja
poświęcona kinematografii
światowej. Będzie to I mię­
dzynarodowy rocznik kryty­
ki filmowej — dzieło przygo­
towane przez wielu autorów,
krytyków filmowych z kilku­
dziesięciu krajów.

XXII LOSOWANIE

NARODOWEJ POŻYCZKI

ROZWOJU SIL POLSKI

Jak informuje Ministerstwo

Finansów, najbliższe XXII z

kolei losowanie obligacji Na­
rodowej Pożyczki Rozwoju
Sił Polski przeprowadzone zo­
stanie w Olsztynie. Losowanie

rozpocznie się 1 października
br. i potrwa do 16 paździer­
nika,

Warszawie
zacji Zdrowia, z udziałem
przedstawicieli 28 krajów.
W obradach uczestniczą m. in.:
minister zdrowia CSRS dr J.

Plojhar, wiceminister zdrowia
Rumunii — dr Sandu Joand, wi­
ceminister zdrowia ZSRR I. Ko-

czergin oraz dyrektorzy general­
ni zdrowia publicznego: Austrii,
Danii, Francji, Hiszpanii, Holan­
dii, Portugalii i Szwecji a także,
po raz pierwszy, delegat do spraw
socjalnych Prowizorycznego Ko­
mitetu Wykonawczego w Algierii
— c\r B.Hamidou. Obecny jest za­
stępca dyrektora generalnego
Biura SOZ — dr P. M . Dorolle.

6-osobowej delegacji pol­
skiej przewodniczy minister
zdrowia i opieki społecznej —

Jerzy Sztachelski.
W czasie 4-dniowych obrad

omówiony zostanie program
działania SOZ- na- rok przy-
.szły i prójfek-t budżetu oraz

sprawy dotyczące leczenia
gruźlicy i układu krążenia.
Dyskutowane będą także
problemy szkolenia podyplo­
mowego lekarzy.

Obrady trwaja.

2 gali sądowej

Fatalne skutki

sklepu
bez nadzoru

04178343

IRONIO
• Na skrzyżowaniu Al. Róż i

Al. Przyjaźni, samochód ciężaro­
wy prowadzony przez tó-lemiego
Juliana Ciesielskiego (zam. Krze-
slawice 58), wpadł na motocykl,
którym jechał 32-let.nl Edward
Siwek (zam.
oraz 33-leini

jowskl. Obaj
drążeń ciała,
winiony
W Leśnej (paw. żywiecki), moto­
cyklista Kazimierz Diziikl (ur. w

1943 r.), potrącił przechodzącego
jezdnię 9I-letoiego Józefa Śliwę
(zam. w Lipowej), który poniósł
śmierć na miejscu. Motocyklista
zestal poważnie ranny, g w Rab­
ce, 4-lotnia Teresa Jąplenlak, do­
znała ciężkich obrażeń wskutek

potrącenia przez motocykl

os. Na Skarpie 1),
Maksymilian Maeie-
domall ciężkich o-

Wypadek został za­
prze* motocyklistę. @

Od grudnia 1959 do stycz­
nia 1961 roku w sklepie Spół­
dzielni „Jedność Łowiecka” w

Krakowie działy się zdumie­
wające rzeczy. Ówczesny kie­
rownik 49-letni Bolesław
Żygólski, zostawiał często lo­
kal wraz z towarem bez nad­
zoru. Opuszczał sklep na wie­
le godzin, aby załatwić pry­
watne sprawy. A jak już był
w pracy, to często pił wódkę'
lub tolerował pijaństwo in­
nych. W takim stanie nie
mógł oczywiście pieczołowicie
konwojować towarów, prze­
wożonych z magazynu do
sklepu. Skutki nie dały na sie­
bie długo czekać. W sklepie
powstał niedobór w wysoko­
ści 72.200 zł.

Zespół orzekający Sądu Wo­
jewódzkiego pod przewodnic­
twem sędziego K. Śliwy uznał
B. Żygólskiego winnym bra­
ku nadzoru i niedbalstwa,
skazując go na 1 rok i 6 mie­
sięcy więzienia. (k).

W „Lajkoniku"
W 282-glej gi«e-„LAJKONIKA”

stwierdzono brak wygranych z

5-ma traflen lamii i z 4-ma trafie­
niami z dodatkową. Ustalono .19

wygranych z 4-ma trafieniami po
zł 5.386, 1167 wygranych z 3-ma
trafieniami po zł 87, 20.220 wygra­
nych z 2-ma trafieniami uo zł 5.

W najbliższej. grze wygrana z

5-ma trafieniami wynosić będzie
Około 270.000 złotych!
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Halina Słoczyńska

Czterdzieści trzy lata ciąg­
nął się ten proces. Nie
znający przepisów, wy­

zyskiwani przez wszystkich,
oszukiwani przez przekupio­
nych urzędników, rozgory­
czeni i rozczarowani — wal­
czyli przecież uparcie. Było
zresztą o co: 3.100 hektarów
wspaniałego górskiego lasu
przedstawiało majątek dla
tych pańszczyźnianych chło­
pów z Witowa, Dzianisza,
Czarnego Dunajca, Cichego,
Koniówki, Podczerwonego.
Wróblówki i Chochołowa.
Wygrali spraw’ę, ale zapłacili
drogo. Nie tylko pieniędzmi
— straconym zaufaniem w

ludzką uczciwość, krwią i ży­
ciem dwojga niewinnych lu­
dzi.

Powiedziano nam w Kra­
kowie: Chcecie pisać o histo­
rii Witowskiej wspólnoty leś­
nej? Jedzcie do leśniczego
Krzysiaka. On, jak nikt in­
ny zna te sprawy i umie o

nich mówić...

Dzięki tej radzie znaleźli­
śmy się w Witowskiej leśni­
czówce, a raczej prywatnym
mieszkaniu inż. Krzysiaka,
pełnym książek i myśliwskich
trofeów, gdzie ze ścian pa­
trzą szklanymi oczami głów­
ki sarn, a tokujący cietrzew
rozpościera skrzydła w osta­
tnim obronnym odruchu.
Gospodarz — właściciel im­
ponującej srebrzystej brody,
dawny zamiłowany myśliwy,
zbieracz starych dokumen­
tów dotyczących Nowotar-
szczyzny, leśnik, który już z

niejednego pieca Chleb jadał,
od 1925 roku opiekujący się
Witowskimi lasami, okazuje
się rzeczywiście gawędzia-

Kartki i kalendarza

Szare komórki

w akcji
„Mądrej głowie — dość

dwie słowie’’, powiada sta­
ropolskie porzekadło. Jak
więc widać, myślenie ma

nie tylko kolosalną przy­
szłość, ale szacowną trady­
cję. Co do teraźniejszości
— bywa rozmaicie. Znam
wprawdzie pewnego dy­
rektora w budownictwie,
który uważa, że swoje dy­
rektorskie pobory otrzymu­
je za myślenie, ale mam

wrażenie, że jest to pod wie­
loma względami dyrektor
wyjątkowy. Tym badziej,
że jego pomysły miewają
charakter bezinteresowny,
tak jak działalność pewne­
go starszego pana, który
systematycznie podnosi na

przystankach tramwajo­
wych bilety rzucone przez
innych na chodnik i wkła­
da je do kosza.

Pomysłowy dyrektor po­
dzielił się ze mną swymi
ostatnimi refleksjami. Kra­
ków, podobnie jak cały
kraj, a nawet w większym
jeszcze stopniu, odczuwa
dotkliwy brak siły roboczej
w budownictwie. W Byd­
goszczy udało się temu

częściowo zaradzić, wpro­
wadzając zatrudnienie na

półetatach, podobnie
jak to w swoim czasie lan­
sowano w handlu. W Kra­
kowie takie pociągnięcie
miałoby nie mniejsze szan­
se powodzenia — masa

przedsiębiorstw zatrudnia
fachowców najrozmait­
szych specjalności — elek­
tryków zajmujących się
konserwacją instalacji, sto­
larzy wykonujących bieżą­
ce naprawy, i wiele in­
nych osób o kwalifikacjach
niezmiernie cennych dla
budownictwa. Są też pe­
wne kategorie emerytów,
którzy chętnie przyjęliby
półetat, czy nawet studen­
tów korzy okresowo chcie-
liby sobie dorobić. Dla lu­
dzi — dodatkowa gotówka,
dla przedsiębiorstw —

możliwość zażegnania, wie­
lu kryzysów na budo­
wach. Sprzedają ten po­
mysł podwójnie — jako
wniosek racjonalizatorski
i jako przykład zbawien­
nych skutków pracy sza­
rych komórek, (j.)

rzem nieporównanym. Dawne
dzieje nabierają w jego opo­
wiadaniu życia, plastycznie
występują sylwetki głównych
bohaterów.

Zaczęło się wszystko w

1819 roku, kiedy rząd austria­
cki wystawił na sprzedaż
„państwo czarnodunajeckie”
— zagarnięte po pierwszych
rozbiorach dobra królewskie.
Zakup i je Jan Pajączkowski,
ale zapoznawszy się z nowym
nabytkiem i stwierdziwszy, że

przeważającą jego część sta­
nowią lasy — postanowił z

owego „państwa” zrezygno­
wać. Wtedy pańszczyźniani
chłopi, przyzwyczajeni do
większej swobody w królew-
szczyznach, nie chcąc się zda­
wać na łaskę i niełaskę no­
wego właściciela, postanowili
się uniezależnić i wykupić
dobra do wspólnego użytko­
wania. Gospodarze z 8 wsi
na ręce wybranych delegatów
złożyli potrzebne fundusze,
ale tu sprawa utknęła na

martwym punkcie. Chłopi
pańszczyźniani nie mieli pra­
wa zawrzeć takiej transakcji.
Ziemię mogły -wprawdzie wy­
kupić gminy, posiadające już
wtedy osobowość prawną, ale
o takiej możliwości nikt przy­
szłym nabywcom nie powie­
dział. Postanowili więc zaufać
ludzkiej uczciwości. Na swe­
go reprezentanta wybrali
księdza Józefa Szczurkow-
skiego, proboszcza z Bobrki
koło Krosna, pochodzącego z

ich stron, bo z Czarnego Du­
najca. Ksiądz miał zakupić
ziemię na swoje nazwisko,
ale faktycznymi właścicielami
mieli być chłopi. Ksiądz się
zgodził, pańszczyźniacy wrę­
czyli mu zebrane pieniądze,
dobra — a właściwie lasy —

zostały zakupione.
I tu rozpoczyna się dramat,

ksiądz bowiem ani myślał do­
trzymać zobowiązania. Wszedł
po prostu w swoje prawa feu­
dalnego właśęiciela, a chło­
pów zaczął zmuszać do odra­
biania pańszczyzny. Wtedy
wybuchł bunt. Oszukani
wnieśli skargę do władz gu-
bernialnych. Cóż z tego, kie­
dy nie mieli żadnych dowo­
dów w ręku: okazało się, że
nawet odbiór pieniędzy ksiądz
kwitował w formie skryptów
dłużnych, nie podając z ja­
kiego tytułu je otrzymał. Mi­
mo to skandal publiczny i
nieustające skargi zmusiły go
do odstąpienia w 1822 roku
praw własności swojemu bra­
tankowi — Andrzejowi
Szczurkowskiemu. Oczywiście
w niczym to nie poprawiło

Sqd Najwyższy postanowił...

Dostarczanie na rynek
towarów złej jakości
— przestępstwem
Tak Jest, Wysoki Sądzie, przy-

znaję ze skruchą (tu rozłożeń.e

rąk i przymilny uśmiech), że na­
sze pralki... nie piorą bielizny.
Ale to w gruncie rzeczy tylko
niewielka usterka produkcyjna:
wystarczy wyregulować motorek,
przełączyć przewodniki, zamienić

nakrętki 1... zatrajbować wichaj-
ster.., Po prostu drobnostka.,

W ten mniej więcej sposób tłu­
maczył się w Sądzie Wojewódz­
kim obywatel F. J., kierownik
kontroli technicznej fabryki pro­
dukującej pralki elektryczne, o-

skarżony o dostarczen!e na ry­
nek dużej partii pralek z wada­
mi konstrukcyjnymi.

A jego adwokat argumentował:
Dekret o wzmożeniu walki z pro­
dukcją złej jakości stwierdza, iż

karze podlega ten, kto wprowa­
dza do obrotu „wyroby przemy-
s owe... które oczywiście nie na­
dają się do użytku”. A przecież
pralki, za które odpowiada rrój
klient mogą — po dokonaniu

niewielkiej naprawy — nadawać

się do użytku. Zgodnie z literą
prawa — proszę o uniewinnie­
nie.

sytuacji prawowitych gospo­
darzy. Rozgoryczeni i uparci
padli łatwą ofiarą drugiego
oszusta — barona Kajetana
Borowskiego. Zaproponował
on, że wygra proces ze

Szczurkowskimi i obejmie no­
minalną władzę nad dobrami,
zwalniając jednak chłopów od
pańszczyzny, a sobie pozo­
stawiając jedynie jurysdykcję
sądową i polityczną.

Wśród ciągłych sporów u-

pływały lata. Chłopi zbiednie­
li płacąc coraz to nowe kosz­
ty. Borowski, a później jego
brat Hieronim, okazali się
jeszcze gorszymi panami.
Zmuszanie do pańszczyzny,
bicie, prześladowanie — stało
się chlebem powszednim. W
czasie jednej z awantur 'lu­
dzie Borowskiego zarąbali sie­
kierami „nieposłuszne” mał­
żeństwo. Tutaj jednak prze­
brała sTę TniaTka— gwałci­
cieli uwięziono.

Mimo starań prżekupywa-
nych urzędników, w sprawę
wdał się wreszcie sam —

„miłościwie panujący” — ce­
sarz, do którego dotarła Wi­
towska delegacja. W 1862 ro­
ku zakończył się proces prze­
ciwko kolejnym uzurpatorom.
Sąd Okręgowy w Nowym Są­
czu przyznał lasy ich prawo­
witym posiadaczom — potom­
kom pańszczyżniaków z ośmiu
nowotarskich wsi, Popełniono
jednak przy tym błąd, który
doprowadził do nowego, na

szczęście krótszego, bo tylko

Sąd Wojewódzki zgodził lię z

tym wywodem i producent nie

piorących pralek wróciłby spo­
kojnie do domu, gdyby prokura­
tor nie założył rewizji do Sądu
Najwyższego.

A tu wyrok uniewinniający
Sądu Wojewódzkiego został u-

chylony. Sąd Najwyższy stwier­
dził, że dostarczenie na rynek
wyrobów przemysłowych z po­
ważnymi usterkami produkcyj­
nymi jest przestępstwem zarów­
no wtedy, gdy towar na skutek
braków w ogóle nie nadaje się
do użytku, jak i wówczas gdy
us-inlęcie usterek wymaga spe­
cjalnych wiadomości fachowych.
Przedmiotem ochrony — uzupeł­
nił swe orzeczenie Sąd Najwyż­
szy — są bowiem interesy mas

pracujących (a nie brakorobów,
którzy zapominają... zatrajbować
wichajster).

Sprawa kierownika F. J. wró­
ciła do Sądu Wojewódzkiego do

ponownego rozpatrzenia. A dekret
o wzmożeniu walki z produkcją
złej jakości przewiduje: — kary
więzienia do lat 5 lub kary are­
sztu. (M. B.)

9 lat trwającego procesu: lasy
uznano za własność gmin, a

nie wspólnoty chłopskiej.
Konsekwencją tego była ad­
ministracja państwowa, skom­
plikowana procedura zarzą­
dzania, rozciągnięcie praw na

wszystkich mieszkańców wsi
z oczywistym pokrzywdze­
niem tych, którzy o nie przez
tyle lat uparcie walczyli.

*

Donure są dzieje Witowskiej
• wspólnoty: wyzysk, oszu­
stwo, nadużycie zaufania. I

chyba tylko jeden akcent
optymistyczny: wytrwałość
ludzi, którzy nie dali się zła­
mać żadnymi przeszkodami.
Dzisiaj mają oni — a właści­
wie ich potomkowie — peł­
ne prawo do tych z trudem
wywalczonych lasów. Prawo
zresztą nie formalne, bo daw­
ny zapis w' gminnych księ­
gach hipotecznych figuruje do
tej pory, ale uznawane przez
powiatowe władze.

Wspólnota Lasów Upraw­
nionych 8 Wsi w Witowie go­
spodaruje więc sama na

3.100 ha świerkowo-jodłowe-
go lasu, ciągnącego się od
Witowa aż po Dolinę Chocho­
łowską. Wspólnym dobrem o-

piekuje się 10 leśnych,
adiunkt i leśniczy inż. Józef
Krzysiak. Głos decydujący
natomiast mają komitety la-
sowe, złożone z przedstawi­
cieli poszczególnych wsi.
Przewodniczący tych komite­
tów tworzą radę nadzorczą.

Oczywiście nie ma mowy o

tym, by każdy brał coś z la­
sów na własną rękę, z wy­
jątkiem grzybów, owoców,
suszu. Ściśle przestrzega się
tu zasad właściwej gospodar­
ki drzewnej. Mogą natomiast
udziałowcy po zniżonych ce­
nach zakupywać potrzebny
budulec i drewno opałowe.
Dotkniętym klęską pożaru,
czy powodzi — przydziela się
je za darmo. Uzyskane docho­
dy idą na pożyteczne inwe­
stycje. Tak więc ostatnio
wspólnota przyczyniła się do
budowy domu kultury, zelek­
tryfikowania jednej ze wsi,
zakupiła drogi sprzęt rolni­
czy.

Lipsk nocą

O ten górski las
walczono — nie

tylko w praw­
niczych wywo­
dach — przez
prawie pól wie­

ku.

♦
Inżynier Józef
Krzysiak — naj­
starszy leśnik

Nowotarszczy-
zny.

Fot. J. Lewicki
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LIPSK
to nie tylko międzynarodowe targi

(Korespondencja własna z NRD)

Lipsk
— największe obok

Berlina miasto NRD —

znane jest przede wszyst­
kim z dorocznych międzyna­
rodowych targów. Słynie ono

również z dworca kolejowe­
go, który należy do najwięk­
szych w Europie oraz z fa­
bryki fortepianów Bliithnera.
a ostatnio z największego i

najnowocześniejszego w Euro­
pie gmachu operowego.

W sąsiedztwie dworca głó­
wnego wśród wielu nowych
budowli Lipska wyróżnia się
gmach wspaniałej dopiero co

■wzniesionej opery. Lśnią ścia­
ny olbrzymiego budynku bę­
dącego wyrazem XX-wiecznej
architektury. Wnętrze osza­
łamia. Kolumny obłożone są
płytkami z miśnieńskiej por­
celany, drzwi obite kozłową
skórą z licznymi złoceniami,
zachwycają malowidła plafo­
nów i kasetonowych skle­
pień.

: Do'tego nowoczesnego gma­
chu Wtargnęła' również no-1
wcczesna technika. Oblotowa
scena zmienia się bezszelest­
nie w kilku sekundach, cię­
żka żelazna kurtyna mknie
błyskawicznie w dół i w gó­
rę. Przy każdym fotelu za­
łożony jest aparat słuchowy
(dla słabo słyszących) czyn­
ne są windy do wielu lóż,
gdzie przedostać się mogą in­
walidzi w swych wózkach.

Wspaniała jest klimatyzacja,
oświetlenie sceny i sali, li­
czącej 1700 wygodnych miejsc.
W gmachu operowym znaj­
duje się 700 pokoi przezna­
czonych na sale prób, gar­
deroby, pracownie itp. Jest
też piękny, ozdobiony pal­
mami salon, kawiarnia, ha-
ry coctailowe z nowoczesny­
mi, lekkimi meblami. Przy
obsłudze tych wszystkich u-

rządzeń i porządkowaniu
wnętrz zatrudnionych jest
ponad 700 osób.

W pomieszczeniach lipskiej
opery ulokowano również
kilkanaście fortepianów. —

Wszystkie pokryte są szarvm

lakierem z pasami koloru
bordo, na których wygrawe­
rowane osiem liter: Bliith-
ner. Pochodzą one z dobrze
znanej na całym świecie lip­
skiej fabryki fortepianów, za­
łożonej z górą sto lat temu

przez Juliusza Bliithnera.

Fortepiany, które umieszczo­
no w lipskiej operze, wypro­
dukowane zostały w przed­
dzień otwarcia nowo wznie­
sionego gmachu.

Skoro już mowa o fortepia­
nach, to warto podkreślić, że
w czasie ostatniej wojny za­
budowania znanej firmy zo­
stały niemal doszczętnie zni­
szczone. Główny budynek
fabryczny przy ul. Frydery­
ka Eberta był zbombardowa­
ny wraz z urządzeniami i 600
nowymi fortepianami. Po za­
kończeniu wojny wydobyto z

gruzów maszyny i ocalałe su­
rowce. Nowa fabryka wyro­
sła na przedmieściach Lip­
ska, do pracy powrócili świe­
tni fachowcy - intenatorzy i
stroiciele. Fabryka pracu'e
obecnie na pełnych obrotach
zaopatrując w pianina i for­
tepiany rynki 54 krajów
świata.

Instrumenty wyprodukowa­
ne W Lipsku zdobyły sobie
uznanie wielu utalentowa­
nych artystów,, komisji mię­
dzynarodowych itp. Po r«is
pierwszy firma Biiithner zo­
stała wyróżniona nagrodą
„Grand l-rix” w Paryżu w

1867 r. W roku 1954 między­
narodowy konkurs mło­
dych pianistów w Vercelli
zakończył się m. in. trium­
fem... koncertowego fortepia­
nu Bliithnera. Po tym okre­
sie fabryka otrzymała ol­
brzymią ilość odznaczeń na

rozmaitych wystawach.
Przy budowie fortepianu

największe znaczenie posiada
wiedza fachowa i długoletnie
doświadczenie. O dokładności,
jaka wymagana jest przy
montażu 1100 części składo­
wych (jednego fortepianu)
świadczy fakt, że przy zakła­
daniu mosiężnych agraf,
przez które przechodzą stru­
ny, nawet ułamki milimetia
mają duże znaczenie. Rów­
nież drewniana rama musi
odznaczać się starannym do­
kładnym wykonaniem i o-

gromną wytrzymałością. Wraz
z montowaną na niej żelaz­
ną płytą musi wytrzymać na­
ciąg strun. Ale właściwy ten

otrzymuje instrument dopie­
ro podczas intonacji stano­
wiącej najtrudniejszy frag­
ment procesu produkcyjnego.
Od powpdzenia tej operacji
zależy czystość i barwa
dźwięku instrumentu.

Zanim nowy fortepian zo­
stanie uznany za . odpowiada­
jący wszelkim wymaganiom,
przegrywany jest przez spe­
cjalistów, posiadających wie­
loletnie doświadczenie w pro­
dukcji tych instrumentów o-

raz obdarzonych wybitnym
słuchem. Oni to każdą nawet

mimalną twardość tonu,
niedostrzegalną niemal dla
ucha usuwają przez kilka­
krotne przekłucie igłą filców

umieszczonych na główkach
młoteczków. Po przejściu
tych wszystkich prób instru­
menty Bliithnera wędrują na

rynek światowy, godnie współ­
zawodnicząc z dwiema czo­
łowymi firmami Steinway i
Bechstein.

ZDZ. WÓJCIKIEWTCZ
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Ważne dla absolwentów

Szkół ogólnokształcących!
Możność zdobycia atralp^jnego zawodu

daje Państwowa SzkobA Techniczna.

Ukończenie tej szkoły daje zawód 1 tytuł
techniką geodety (spec, fototopografla).
Zatrudnienie po dwóch latach nauki gwa­
rantuje Państwowe Przedsiębiorstwo Fo­
togrametrii. — Szkoła dysponuje jeszcze
wolnymi miejscami.

Informacji udziela 1 wpisy przyjmuje

sekretariat Technikum Geodezyjnego
KRAKÓW, ul. PĘDZICHÓW nr 13,
do dnia 15 września 1962 r.

Warunki przyjęcia: ukończona szkoła ogólno­
kształcąca oraz zdanie egzaminu wstępnego z

matematyki.

Egzamin wstępny odbędzie się w dniu 17

września br., godzina 8 rano.

Huta im. Lenina — zatrudni zaraz z terenu

miasta Krakowa i woj. krakowskiego:
1 MGR INŻ. MECHANIKA, z co najmniej
5-letnią praktyką w budownictwie prze­
mysłowym,
1 MGR INŻ. ELEKTRYKA, z co najmniej
5-letnią praktyką w budownictwie prze­
mysłowym,
2 MAGISTRÓW INŻ. BUDOWLANYCH

(z uprawnieniami), z co najmniej 5-letnią
praktyką zawodową,
1 EKONOMISTĘ z wyższym wykształce­
niem, z co najmniej 5-letnią praktyką w

zaopatrzeniu inwestycyjnym,
1 TECHNIKA MECHANIKA, z praktyką
i dobrą znajomością języka rosyjskiego,
1 MASZYNISTKĘ ze średnim wykształ­
ceniem i dobrą znajomością maszynopis-
ma w języku rosyjskim,
1 MAGAZYNIERA z wykształceniem śred­
nim technicznym branży samochodowej,
oraz TOKARZY METALOWYCH, ELEK­
TRYKÓW, TECHNIKÓW STALOWNI-
KÓW, USTAWIACZY KOLEJOWYCH,
ZWROTNICZYCH, POMOCNIKÓW MA­
SZYNISTÓW KOLEJOWYCH, MANE­
WROWYCH 1 PRACOWNIKÓW niekwa­
lifikowanych.

Zgłaszający winni przedłożyć dokumenty
stwierdzające wykształcenie oraz dokumenty
stwierdzające kwalifikacje zawodowe, dowód

osobisty, książeczkę wojskową, świadectwo i

opinię z ostatniego miejsca pracy. — Warun­
ki płacy i pracy do omówienia w Dziale Kadr

Huty im. Lenina w Centrum Administr. Bud.
„Z” — klatka D, pokój nr 24. K-8012

„WFM” — sprzedam. —

Kraków, ul. 18 Stycznia
90/26, od godz. 17 .

14686-g

SAMOCHÓD osobowy —

„Octavia Super” — sprze­
dam. Tel. 374-29. 14675-g

FORTEPIAN brązowy —

krótki, w dobrym stanie,
sprzedam. Tel. 327-38, od
godz. 16. 14573-g

„WARSZAWA”, stan ide­
alny — sprzedam. Kra­
ków, tel. 411-61. 14763-g

SPRZEDAM „Jawę 250”,
Nowa Huta, Centrum C
bl. 2/90. H-13033

„JAWĘ” 175 — sprzedam.
Kraków, Królowej Jad­
wigi 26, po godz. 16.

14720-g

SAMOCHÓD „Warszawa”
— sprzedam. Nowa Hu­
ta, Na Skarpie 20/17, od
godz. 15. P-897

„JAWĘ” 250 na 19 —

sprzedam. Oglądać: Kra­
ków, ul. św. Marka 25,
Warsztat Naprawczy Ma­
szyn Biurowych.

14825-g

PRACOWNICY POSZUKIWANI

MGR INŻYNIERA, INŻYNIERA lub TECH­
NIKA GÓRNIKA z 1, 2 i 4-letnią praktyką —

na stanowisko kierownika Kamieniołomu w

Komańczy, pow. Sanok — zatrudni zaraz Wo­
jewódzkie Przedsiębiorstwo Geologii i Eks­
ploatacji Surowców Mineralnych — Rzeszów,
uL Hoffmanowej 5. — Warunki pracy i pła­
cy do omówienia. K-7997

KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH I, II ka­
tegorii, OPERATORÓW MASZYN OGROD­
NICZYCH i PRACOWNIKÓW niekwaliflko-

wanych — przyjmie Zarząd Zieleni Miejskiej
— Kraków, ul. Lubicz 23. K-7991

PRACOWNIKA FIZYCZNEGO ze znajomo-
ścią obsługi sceny, ELEKTRYKA oraz ME-
CHANIZATORA ze znajomością obróbki
drewna i metalu — przyjmie Teatr „Groteska”
•— Kraków, Jana 6. K-8040

TECHNIKÓW BUDOWLANYCH oraz PAR-
KIECIARZY — przyjmie natychmiast do pra­
cy Dzielnicowy Zarząd Budynków Mieszkal­
nych w Nowej Hucie, Os. Słoneczne bl. 3. —

Warunki pracy i płacy do omówienia w Sek-

cji Kadr DZBM,_______________________K-7953

100 PRACOWNIKÓW niekwalifikowanych,
MONTERÓW wodno - kanalizacyjnych i cen-

iralnego ogrzewania, ŚLUSARZY, ABSOL­
WENTÓW ZASADNICZYCH SZKÓŁ ZAWO­
DOWYCH i SZKÓŁ RZEMIOSŁ BUDOWLA­
NYCH, tzn. ślusarzy, monterów w'odno-kana-

lizacyjnych i centralnego ogrzewania oraz

spawaczy — przyjmie natychmiast Przedsię­
biorstwo Instalacji Przemysłowych w Nowej
Hucie, Czyżyny-Łęg, ul. Centralna. — Dojazd
tramwajem nr 5 i 15 do Czyżyn, następnie au­
tobusem nr 121. — Przedsiębiorstwo zapewnia
pracę stałą, gwarantuje bezpłatne zakwatero­
wanie w hotelach robotniczych, a w najbliż­
szym czasie dysponować będzie własną sto­
łówką. K-7875

KUCHARKĘ do stołówki pracowniczej i bu­
fetu — przyjmie natychmiast Krakowskie

Wydawnictwo Prasowe. — Reflektuje się na

siłę kwalifikowaną, z praktyką. — Zgłoszenia
osobiste z odpowiednimi dokumentami przyj­
muje Wydział Zatrudnienia — Kraków, ul.
Wiślna 2, III piętro, pokój 35, od godz. 10—15.

K-8039

MURARZY, CIEŚLI, STOLARZY, MALARZY,
ELEKTRYKÓW inst. bud. — do pracy akor­
dowej, w godzinach popołudniowych, w Kra­
kowie, przyjmie zaraz P. P. Pracownie Kon­
serwacji Zabytków — Oddział w Krakowie

Zgłoszenia osobiste przyjmuje Dział Zatrud­
nienia i Płacy — Krąków, ul. Miodowa 41.

K-8024

„JAWĘ” 250, na szesna­
stkach oraz silnik przy­
czepny 175 cem. do łodzi,
sprzedam. Kraków, Sal­
watorska 25/9. 14787-g

TANIO sprzedam maszy­
nę „Singer”, krytą. Kra­
ków, Batorego 14 m. 6,
sutereny. 14798-g

aEsmanuBmMan

Nauka
POTRZEBNA dochodząca
pomoc do dziecka. Kra­
ków, ul. Lubelska 23 —

parter 14764-g
UDZIELAM sekcji na

akordeonie. Kraków, Bo­
haterów Stalingradu 14/26,
oficyny, wtZrek, piątek.

11808-g

UCZENNICA poszukuje
praktyki krawieckiej. —

Oferty 14769 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

POMOC domową, młodą
— przyjmę. Kraków, ul.
Floriańska 22/1. 14S18-g

DWIE fryzjerki zdolne
poszukują pracy. Oferty
14770 „Prasa" Kraków,
Wiślna 2.

Praca

MONTERA oraz ucznia,
lat 17 — przyjmie Zakład
Elektroinstalacyjny, Krą­
ków, ul. Miodowa 22.

14482-g DOCHODZĄCA do dziec­
ka (do 8 godzin dziennie
— dobrze płatne) — po­
trzebna. Stolcman, Nowa
Huta, Osiedle Spółdziel­
cze 12/39. 14907-g

PRZYJMĘ pomoc domo­
wą. Zgłoszenia: Kraków,
Wiślna 5, cukiernia „Po­
lar”, w podwórcu.

14645-g
WYUCZY i da pracę fo­
tograf. Zgłoszenia z refe­
rencjami. — Oferty 14904
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

TELER ADIOMECHANIK
potrzebny. Dobre warun­
ki. Oferty 14853 „Prasa”
Kraków, wiślna 2.

POMOC domowa potrzeb­
na, mieszkanie superkom-
fortowe, warunki dobre.
Kraków, Konarskiego 45
m. 3. 15015-g

UCZNIA (uczennicą) z

początkami praktyki —

przyjmę do nauki (salon
męski). Fryzjer, Kraków,
Łobzowska 2. 14674-g PRACUJĄCA przyjmie

jakąkolwiek pracę fizy­
czną, na popołudnia, od
godz. 16 do 21. — Oferty
14897 „Prasa” — Kraków.
Wiślna 2.

UCZNIA do praktyki —

prz.yjmę. Zakład instala-
cyjno-wodoclągowy, Kra­
ków, Krowoderska 44.

14G76-g PRZYJMĘ
‘

zaraz samo­
dzielnego fotografa. Ofer­
ty 148Ł7 „Prasa” Kraków.
Wiślna 2.

ZAOPIEKUJĘ się dziec­
kiem u siebie w domu.
Oferty 14678 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

POMOC domową uczci­
wą — przyjmę zaraz. —

Nowa Huta, Centrum B,i
bl. 4/28. H-13C40

PRZYJMĘ pomoc domo­
wą do dziecka na 4 godz.
dziennie. Nowa Huta. Os.
Handlowe, bl. 8 m. ?,4.

H-13039

POTRZEBNA samodziel­
na pomoc domowa. Zgło­
szenia: Kraków, Friedlei­
na17m.8. 14360-g

POMOC dochodzącą do
opieki nad dzieckiem
półtorarocznym przyjmę.
Mogiła-młyn (koło sta­
dionu „Hutnik”) tele­
fon 422-69. H-13032-g

GOSPOSIĘ samodzielną
do trzech osób przyjmie
lekarz. Nowa Huta —

Centrum B, bl. 2, m. 77,
po godz. 16. H-13036

POMOC domowa docho­
dząca na kilka godzin
dziennie, do 2 dziewczy­
nek, potrzebna od zaraź.
-- Wiadomość: Kraków,
Łobzowska 43/9, Szydłow­
ska. 14749-g

POMOC domowa — po­
trzebna. — Wiadomość:
godz. 19.30—21. Kraków,
Stachowicza 15/7.

14747-g

RETUSZERKI — chalup-
niczki — poszukuję. Ofer­
ty 14923 „Prasa” Kraków.
Wiślna 2.

SZYJĄCĄ biegle na ma­
szynie, bez umiejętności
kroju, do pracy stałej —

(produkcja) — przyjmę
Oferty 14928 „Prasa” Kra.
ków, Wiślna 2.

POSZUKUJĘ pilnie ręcz­
nej pracy chałupniczej.
Oferty 14746 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 1.

MODNIARKĘ zdolną, sa­
modzielną, przyjmie sklep
modnlarski. — Zgłoszenia:
tel. 248-80. 14961-g

POTRZEBNY chłopiec do
nauki w zawodzie kra­
wieckim. Kraków, Grze­
górzecka 12 — Pracownia
Krawiecka. 14756-g

Kupno

PIANINO — fortepian
krótki kupię. — Oferty
14467 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

FRYZJERKA po kursie,
na dokończenie praktyki,
na wyjazd potrzebna. —

Oferty 14714 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

SAMOCHÓD furgon —

najchętniej „Warszawa"
— kupię. — Oferty 14874
„Prasa" Kraków. Wiśl­
na 2.

PRZYJMĘ pomoc domo­
wą samodzielną, z goto­
waniem. Kraków, tel.
341-52. 14761-g

Sprzedaż

ZATRUDNIĘ od zaraz na

dobrych warunkach fry­
zjerkę (na wyjazd). Ofer­
ty 14830 „Prasa” Kraków.
Wiślna a.

DYWAN perski 2,5X3 —

sprzedam. Kraków, ul.
Krowoderska 65a/7, tel.
313-34. 14652-g

WAPNO palone Wapien­
nika „Tyniec” — dostar­
czamy samochodami. —

Kraków, Czarnowiejska
71/9. 14842-g

POMOC domowa potrzeb­
na zaraz, na stałe. Refe­
rencje wymagane. Kra­
ków, Traugutta 16B/7.

14829-g

POTRZEBNA dochodząca
z gotowaniem. Kraków,
ul. Zablocie 33/7.

14817-g

MOTOROWER „Simson”
oraz tokarnię 1,5 m to­
czenia, nowoczesną, peł­
ny „Norton” — sprzedam.
Kraków, Rzeźnicza 31 —

tel. 222-25. 14807-g

FORTEPIAN markowy —

angielski, piękny — sprze­
dam. Kraków, Dietla 19
m. 5. 14799-g

JADALNIA (palisander)
oraz pianino „Grosspietz”
— sprzedam. — Kraków,
Grodzka 14/2. 14803-g

WILCZUR syberyjski do
sprzedania. Kraków, Flo­
riańska 47 (zakład fry­
zjerski). 14813-g

„WFM” — do sprzedania.
Kraków, Zakopiańska lila
— godz. 15—18. 14860-g

MASZYNĘ dziewiarską —

dwupłytową, 10/90, pro­
dukcyjną — tanio sprze­
dam. Oferty 14900 ,,Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

SILNIK „Flash”, nowy —

sprzedam. Kraków, tel.
200-27 . 14901-g

TELEWIZOR „Szmaragd”
901, z gwarancją (po 7
ratach) — sprzedam na­
tychmiast. Cena 8000 zł.
Kraków, Boh. Stalingra­
du 17 m. ?.i wieczorem.

U885-g

„FIAT” 500 — sprzedam.
Kraków, Friedleina 28/10,
godz. 17—19. 14890-g

FIANINO markowe, peł-
nopancerne, orzechowe —

sprzedam. Kraków, Te­
resy 6, m. 2. 14894-g

„MIKRUS” — sprzedam.
Kraków, Kolberga 11 m.

1, godz. 16—18. 14955-g

„OPEL Admirał”, po re­
moncie — sprzedam. —

Kraków, Grzegórzecka 36.
14937-g

TRWAŁE

USZCZELNIENIA
OKIEN

taśmą metalową — wyko­
nuje w budynkach pań­
stwowych i mieszkaniach

spółdzielnia w Nysie.
Bliższe informacje: Kra­
ków — tel. 435-80, gorlz
17—20. 14505

Lokale

KIEROWCĘ SAMOCHODOWEGO z I ewen­
tualnie II kat. (III kat.) prawa jazdy — za­
trudni przedsiębiorstwo państwowe. Pisemne

oferty kierować pod adresem: Biuro Ogłoszeń
„Prasa” — Kraków, Wiślna 2, dla nr K-7977.

Wykwalifikowanych MURARZY, LASTRIKA-
RZY, BLACHARZY, MONTERÓW ZBIORNI­
KÓW, OPERATORÓW sprzętu budowlanego
oraz PRACOWNIKÓW niewykwalifikowanych
— zatrudni natychmiast P. P. „Naftobudowa”
w Krakowie. — Praca stała w akordzie, w

Krakowie i w terenie. — Wynagrodzenie wg
Układu Zbiorowego Pracy w Budownictwie.
Zakwaterowanie w hotelach robotniczych. —

Zgłoszenia: P. P. „Naftobudowa” — Kraków,
ul. Lubicz 25 — pokój nr 202. K-7999

Wojewódzkie Zakłady Gastronomiczne W Kra­
kowie — zatrudnią natychmiast:

KIEROWNIKA RESTAURACJI,
2 STARSZYCH KSIĘGOWYCH,
MASZYNISTKĘ,
ST. REFERENTA KADR.

Kandydaci winni zgłaszać się w Dyrekcji
Przedsiębiorstwa — w Krakowie, ul. Pawia
nr 13C. K-7978

Krakowskie Zakłady Przemysłu Spirytusowe­
go w Krakowie, ul. Fabryczna 13 — przyjmą
natychmiast do pracy:

TECHNIKA MECHANIKA, ze średnim

wykształceniem technicznym oraz prakty­
ką — na stanowisko st. technika inwe­
stycji,
TECHNIKA MECHANIKA, ze średnim

wykształceniem technicznym oraz praktyką
— na stanowisko st. inspektora BHP.

K-7990

ST. TECHNIKA normowania i org. pracy —

zatrudni Miejski Zarząd Ulic i Mostów — w

Krakowie, Rynek Gł. nr 25. — Zgłoszenia w

Dziale Org. Zatrudnienia i Płac. K-7933

MIESZKANIE w centrum

Łodzi zamienię na mie­
szkanie w Nowej Hucie.
Wiadomość: Nowa Huta,
Aleja Róż, sklep z dywa­
nami. H-13038

SAMOTNA, pracująca —

poszukuje pokoju nie­
krępującego na 1 rok. —

*

Oferty 14823 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

DWIE panienki, po stu­
diach — poszukują poko­
ju. Oferty 14775 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

ZAMIENIĘ pokój, kuch­
nię — na dwa pokoje,
kuchnia. Warunki ko­
rzystne. Kraków, Urzęd­
nicza 22/4, godz. 17—19.

14777-g

PRZYJMĘ na wspólne
mieszkanie ucznia do lat
piętnastu. Podzamcze 14
m. 5, tylko lewy dzwo­
nek. 14788-g

ZAMIENIĘ superkom-
fortową garsonierę, Nowa
huia, — centrum, na po­
dobną lub pokój, kuch­
nia. Kraków. Oferty 14791
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

ZAMIENIĘ mieszkanie —

pokój z kuchnią w Za­
brzu, Lenartowicza 53/4 —

na równorzędne w Nowej
Hucie, względnie w Kra­
kowie. 14795-g

GOLDPRASĘ — PODKÓWKĘ
i ZSZYWARKĘ PŁASKĄ
DO PUDEŁEK — zakupimy.

Oferty składać: — „Ars Christiana”,
WARSZAWA, ul. OGRODOWA nr 37.

ZAKOPANE! Zamienię 2

pokoje, kuchnia, telefon
— na podobne lub po­
kój, kuchnia, Kraków. —

Oferty 14800 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

STUDENT IV roątu po­
szukuje pokoju stflloka-
torskiego. — Oferty 14801
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

DWIE studentki — po­
szukują pokoju. Oferty
14810 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

WYNAJMĘ pokój, czynsz
płatny z góry za rok —

Nowa Huta. Oferty 330.34
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

STUDENCI (rodzeństwo)
— poszukują niekrępują­
cego pokoju w okolicy
Politechniki. Oferty 14705
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

PRZYJMĘ 2 panów na

mieszkanie wspólne. -—

Oferty 14688 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

WYNAJMĘ lub kupię po­
kój z kuchnią, wolne od
kwaterunku, względnfe
odkupię udział w spół­
dzielni mieszkaniowej —

zaawansowanej. — Oferty
14681 „Frasa” — Kraków,
Wiślna 2.

ZAMIENIĘ pokój samo­
dzielny z używalnością
przynależności w Kato­
wicach (śródmieście) —

na podobny w Krakowie.
Irena Kopczyńska. Kato­
wice, ul. Słowackiego 39,
II p. 14688-g

UCZENNICA pilnie po­
szukuje pokoju w Krako­
wie lub Nowej Hucie. —

Może być przy rodzinie.
Oferty 14665 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

POKÓJ i kuchnię — za­
mienię na pojedynkę —

oraz pokój. Tel. 582-67.

14709-g

ZAMIENIĘ trzy pokoje z

kuchnią — Olsza — na

oddzielne dwa mieszkania
po pokoju z kuchnią, w

okolicach śródmieścia. —

Oferty 14710 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

ZAMIENIĘ 2 pokoje,
komfort, centrum, z uży­
walnością kuchni (w 4-

pokoiowym mieszkaniu)
— na pokój kuchnię lub
dużą garsonierę. Oferty
14751 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

4 POKOJE kuchnia, służ­
bówka, komfort, centrum
— zamienię na 2x po po­
koju z kuchnią lub po­
kój kuchnię i dużą gar­
sonierę. — Oferty 14752
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

SAMOTNA, spokojna —

pracująca, posiadająca
i’< zict w spółdzielni mie­
szkaniowej — poszukuje
w Krakowie — pokoju
sublokatorskiego (ewen­
tualnie z drugą osobą,
chętnie studentka) przy
kulturalnej rodzinie, na

1 rok. Warunki korzyst­
ne. Oferty 14760 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

PANIENKA pracująca —

(uczciwa) — poszukuje
pilnie pokoju subloka­
torskiego. Warunki do
omówienia. Oferty 14672
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

ZAMIENIĘ 2 pokoje z

używalnością przynależ­
ności — na mieszkania
samodzielne. Warunki do
omówienia. Oferty 14716
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

PANNA pracujaca poszu­
kuje od zaraz mieszkania
niekrępującego przy ro­
dzinie. Tel. 356-85.

14754-g
SAMOTNA poszukuje sa­
modzielnego pokoju. —

Oferty 147.31 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

PRZYJMĘ studentów —

(pokój samodzielny, kom­
fort). — Zofia Kalemba,
Kraków - Podgórze, ul.

• Zaułek 8a (b. Dąbrow­
skiego). 14723-g

ZAMIENIĘ słoneczny po­
kój z małą kuchenką, na

II p., bez komfortu — na

pokój z kuchnią lub gar­
sonierę, komfortowe, chę­
tnie z balkonem, niedale­
ko tramwaju. Koszty re­
montu i przeprowadzki
zwrócę. — Oferty J4718
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

POKÓJ z używalnością
komfortowych przyna­
leżności — zamienię na

mieszkanie większe. Wa­
runki do omówienia. —

Oferty 14750 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

ZAMIENIĘ dwie oddziel­
ne pojedynki, bez kom­
fortu, wysoki parter, w

centrum — na pokój z

kuchnią. — Oferty 14938
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

SAMODZIELNE, słonecz­
ne, 2-pokojowe mieszka­
nie, komfort, II p., okoli­
ca Wiślnej — zamienię na

pokój kuchnię lub gar­
sonierę. — Oferty 14759
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

MŁODE małżeństwo po­
szukuje pokoju najchęt­
niej w dzielnicy Kleparr.
Oferty 14745 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

MŁODE małżeństwo po­
szukuje pokoju przy
starszej, kulturalnej pa­
ni, która zajęłaby się
dzieckiem. Oferty 14666
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

ZAMIENIĘ komfortową,
dużą garsonierę z dużą
nyżą, na Osiedlu Oficer­
skim—na2lub3poko­
je, komfort. Kraków,
Marchlewskiego 62 m. 2.
Oglądać w godz. 16—-18.

DWÓCH studentów po-
| szukuje niekrępującego
| pokoju w śródmieściu. —

; Płatne z góry. — Oferty
I 14806 „Prasa” Kraków,
i Wiślna 2.
i—— - ■■ ..

i STUDENT medycyny po-
I szukuje pokoju. Oferty
I 15018 „Prasa” Kraków,
| Wiślna 2.

■ZAMIENIĘ dwa pokoje
kuchnia, wygody, cen­
trum Radomia — na po­
dobne w Krakowie. Wia­
domość: Radom, tel. 12-10.

15020-g

ZAMIENIĘ duży, kom­
fortowy pokój — swobo­
dna używalność kuchni,
(osobny gaz) — na garso­
nierę lub inne mieszka­
nie. Oferty 13026 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

POSZUKUJĘ pokoju z

używalnością kuchni, dla
2osób,naokresido2
lat. Oferty 15027 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

PRACUJĄCA poszukuje
pokoju komfortowego —

najchętniej odkupi spół­
dzielczy lub wolny od
kwaterunku. Oferty 15032
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

POSZUKUJĘ pokoju sub­
lokatorskiego, najchętniej
w dzielnicy Kleparz, do­
datkowo mogę udzielać
pomocy w dziedzinie pro­
stych zabiegów lekar­
skich. Oferty 15035 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

2 MIESZKANIA zamienię
na 2 pokoje kuchnia —

komfort oraz pokój. —

Tel. 582-67. 14707-g

PRACUJĄCA, samotna,
kulturalna, poszukuje
niekrępującego pokoju,
na okres roku. — Czynsz
płatny z góry. — Oferty
14910 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

ZAMIENIĘ mieszkanie —

pokój z kuchnia, łazien­
ką, 30 mi, w Krakowie —

na dwa pokoje z kuch­
nią, łazienką, w Krako­
wie. Peryferie wykluczo­
ne. Oferty 14861 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

PRACUJĄCA, dobrze sy­
tuowana — pilnie poszu­
kuje pokoju w Krakowie
na okres 1 roku. Warunki
do omówienia. — Oferty
14856 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

SAMOTNY urzędnik po­
szukuje niekrępującego
pokoju. Warunki wyna­
jęcia — do omówienia. —

Oferty 14848 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

PANIENKĘ pracujaca —

przyjmę do wspólnego
pokoju. — Oferty 14864
„Prasa” Kraków. Wiśl­
na 2.

STUDENT Politechniki
poszukuje niekrępującego
pokoju przy rodzinie. —

Oferty 14881 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

ZAMIENIĘ 2 pokoje z

kuchnią, komfortowe, te­
lefon, w śródmieściu
Warszawy — na nodohne
w Krakowie, dzielnica
Zwierzynie". Informacje•
Kraków, tel. 231-87, godz.
8—15. 14383-g

LĄDEK-Zdrój! 2 pokoje
z kuchnią, wygody, sło­
neczne — zamienię, na

korzystnych warunkach,
na pokój z kuchnią lub
garsonierę w Krakowie.
Oferty 14886 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2

POSZUKUJĘ pokoju dla
dwóch studentów z Kry­
nicy. Oferty 14834 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

STUDENTKA poszukuje
samodzielnego pokoju —

(Kraków, Nowa Huta).
Oferty 14951 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

MAŁŻEŃSTWO bezdziet­
ne poszukuje pokoju na

rok. Warunki do omó
wienia. Oferty 14914 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

POKÓJ z kuchnią zamie­
nię na większe. Oferty
14915 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

DWIE studentki poszuku­
ją pilnie mieszkania. *—

Oferty 14919 „Prasa” Kra
ków, Wiślna 2.

ODSTĄPIĘ niekrępujący
pokój na okres 1 roku.
Nowa Huta, Osiedle Na
Skarpie 56/1 — zgłoszenia
codziennie, godz. 19—20.

STUDENTKA WSP po­
szukuje mieszkania przy
rodzinie. — Oferty 14748
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

KULTURALNA panienka,
pracuiąca i ucząca się —

poszukuje pokoju sublo­
katorskiego. Oferty 14944
„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

KOMFORTOWĄ garsonie­
rę (wysoki parter), w no­
wym budownictwie, przy
Al. Daszyńskiego — za­
mienię na bardzo ko •

rzystnych warunkach —

na 2 pokoje z kuchnią
Oferty 14956 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

ZAMIENIĘ mieszkanie 3-
pokojowe komfortowe —

dzielnica Kleparz - na 2
pokoje z kuchnią i pokój
z kuchnią, równorzędne.
Warunki do omówienia.
Oferty 14958 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna x

Polskie Towarzystwo
Ekonomiczne

organizuje
ROCZNY KURS

ekonomiki
TRANSPORTU

SAMOCHODOWEGO
(kurs stacjonarny,

kwalifikacyjny)
dla pracowników zatrud­
nionych w przedsiębior­
stwach podległych Mini­
sterstwu Budownictwa [
Przemysłu Materiałów
Budowlanych. — Na kurt
mogą być przyjęci rów­
nież pracownicy zatrud­
nieni w przedsiębior­
stwach podległych innym

resortom.

Wpisy przyjmuje i infor­
macji udziela Dyrekcja
Szkolenia Ekonomicznego

PTE — w Krakowie,
ul. Wygoda 9

(boczna ul. Retoryka). —

tel. 503-14 — w godzinach
od 9—15.

K-8009

WPISY NA

KURSY KREŚLEŃ
TECHNICZNYCH

budowlano • konstrukcyj­
nych, maszynowych, in­
stalacji sanitarnych i
elektrycznych — przyj­
muje i informacji udziela

Zakład Doskonalenia
Zawodowego — Kraków,
Dietla 38, tel. 218-76 — co­
dziennie w godz. 8—li —■

w soboty do 13.
K-7276

Matrymonialne

300 MATRYMONIAL­
NYCH ofert! Informacje
otrzymasz przesyłając 10

złotych znaczkami —

Warszawa, Elektoralna 11
„SYRENKA”. K-7307

MĘŻCZYZNA w sile wie­
ku, posiadający skromne
mieszkanie — pozna Pa­
nią, do lat 42. Cel matry­
monialny. Oferty 14816
„Frasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

POZNAM kulturalnego
Pana do lat 55, z mie­
szkaniem — najchętniej
wdowca. Cel matrymo­
nialny. Oferty 14859 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

ROBOTNIK, lat 38, ma­
terialnie niezależny — po­
zna w celu matrymonial­
nym Panią, do lat 38 —

może być inwalidka. —

Oferty 14882 „Prasa” Kra­
ków, Wiślna 2.

Zguby

RUDNICKI Mieczysław —

zam. Kraków, św. Tere­
sy 10/2, zgubił legityma­
cję studencką nr 163/58/0
— wydaną przez AGH.

14826-g

BARAN Irena, zam. Mar-
cyporęba, zgubiła dowód
osobisty, legitymację ko­
lejową nr 572 — wydaną
przez Wydział Oświaty —

Kraków. 14766-g

WARCHAŁOWSKI Cze­
sław, zam. Kraków, ul.
Kochanowskiego 12, zgu­
bił świadectwo czeladni­
cze — wydane w Szczeci­
nie. 14789-g

SADOWSKI Stefan, Kra­
ków, Marchlewskiego 55,
zgubił dowód osobisty
nr DC 245982. 14875-g

ZNALEZIONO w kinie
„Warszawa” parasolkę.
Do odebrania: Gazowa
11/1. 14912-g

GAWLE Aleksandra, zam.

Skawina, ul. Korąbnicka
23/5, zgubiła świadectwo
maturyczne, wydane w

roku 1957 przez Techni­
kum Ekonomiczno-Kole-
jowe. 14921-g

JAMRÓZ Bogusław, zam.

Krzeszowice, Targowa 2,
zgubił świadectwo Tech­
nikum Przemysłu Budo­
wlanych Materiałów Wię­
żących w Opolu. 14762-g

Różne

PRASOWANIE bielizny
nowoczesnym maglem
elektrycznym — wykonu­
je Zrzeszenie Spółdziel­
cze Chałupników „Praca”
przy ul. Boh. Stalingradu
31. K-7925

GARAŻ do wynajęcia
przy ul. Mazowieckiej. —

Wiadomość: Żuławskiego
6/3. 14896-g

ANGIELSKIEGO, nie­
mieckiego wyuczam —

dzieci, dorosłych — meto­
dą linguaphone. Tłuma­
czenia: listów, podań, za­
granicznych zaproszeń. —

Kraków, tel. 580-50.
14779-g

POSZUKUJĘ wspólnika
do budowy domku dwu­
rodzinnego (bliźniaka) —

na Woli Justowskiej. —

Oferty 14692 „Prasa” Kraw
ków, Wiślna 2.

MODELKI proporcjonal­
nej — poszukuje art. ma­
larz. Ewentualne warunki
do omówienia. — Oferty
14898 „Prasa” — Kraków,
Wiślna 2.
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dąc uticair i Krakowa
Czynna-ale nieczynna

D laczego Poczta Główna w

Krakowie wprowadza lu­
dzi w błąd pisząc na wy­
wieszce, iż jest „czynna w nie­
dziele to godz. 9—11” — sko­

I

_______

-

pELEFON
ITELEGRAF

rowtym
czasie nie
można za­
łatwić na

Poczcie ani
nadania pie­
niędzy, ani
uiszczenia
abonamentu
telefonicz­
nego, ani

pobrania
gotówki z książeczki PKO,
ani uregulowania raty
ORS-u — itd., itd.?

Nie można też tego za­
łatwić w niedzielę w żadnej
z placówek pocztowych w

obrębie centralnych dzielnic
Krakowa. Zupełnie, jak w...

nie, nie chcemy obrazić po­
równaniem żadnego z na­
szych małych miast prowin­
cjonalnych. (JP)

Działkowcy z POD „Dębni­
ki" poświęcają każdą wolną
chwilę na upiększanie swego
ogrodu. W tym roku w czy­

nie społecznym poszerzyli sieć
wodociągową, zbudowali be­
tonowe podium, wysypali
żwirem i żużlem główne ale-

je, a obecnie —jak to widać
na zdjęciu — układają beto­
nowe krawężniki, wykonane
na miejscu, systemem gospo­
darczym. Wartość wykona­
nych już prac przekroczyła
sumę 112 tys. zł. Warto do­
dać. że POD „Dębniki” po-

wstał przed 30 prawie laty
na dawnym wysypisku śmieci.
Zamiana tego nieużytku w

dzisiejszy starannie utrzyma­
ny i pełen kwiatów ogród —

wymagała niemałego wysiłku.

Fot. J. Lewicki

S
55

liilll

C&*gchgfe Kiedy
Tealry

SŁOWACKIEGO godz. 19.15

„Don Juan”. MODRZEJEW­
SKIEJ 19.15 „Teatr Klary Ga-
zul”. KAMERALNY 19.15 „Po­
stępowiec”. RAPSODYCZNY
19.15 „Polonez Bogusławskie­
go”. Pozostałe teatry nieczyn-

Cfc«sar jfę syfcoffc

„MATURA” — RZECZ
WSTYDLIWA

Przed Sądem Wojewódzkim
w Krakowie wznowiony zo-

stał przerwany’' przed rokiem

proces przeciwko fabrykantom
matur z Przemyśla. Niektó­
rzy oskarżeni, przebywający
wówczas w szpitalu wrócili

już do zdrowia i ostatnio
zdawali rachunek ze swoich

czynów przed trybunałem. Za
kilka dni przyjdzie kolej na

świadków — b . klientów fa­
brykantów matur z przemys­
kiego liceum.

Publiczność sądowa oczeku­
je zeznań świadków z dużym
zainteresowaniem, jako że

są wśród nich ludzie na „cie­
płych posadkach”, które zaję­
li właśnie dzięki „lewym”
maturom.

I WIERZ TU KOBIECIE

„Witaj smu.ku” Franęoke
Sagan i „Lolita” Nabokoya
zostały • zdystansowane pod
względem śmiałości w poru­
szaniu spraw erotycznych

przez pewną krakowską teena-

gers. W nadziei, że pamięt­
nik nie dostanie się nigdy w

obce ręce, 18-letnia M. B. o-

pisała z dużym auten.yzmeni
własne przeżycia, a przy o-

kazji liczne „skoki” przy­
bocznej bandy, która dzięki
tej właśnie demaskatorskiej
publikacji otrzymała zasłużo­
ne kary przed Sądem Woje­
wódzkim w Krakowie.

Prawdę mówiąc, należało

się tego spodziewać. Zaraz po

zapewnieniu, że nikt ni­
gdy nie przeczyta wyznań,
autorka zanotowała: „Dziś da­
łam pamiętnik do przeczytania
Nluśkowi?,

Zasługi
krakowskich

kolejarzy
znane są
także w Szwecji

Aż z dalekiego Malmo
(Szwecja) nadeszły życzenia z

okazji Dnia Kolejarza. Ich
autorem jest p. B., Szwed,
który pisze w w swym liście
m. in.: „Pragnę za pośredni­
ctwem „Echa” przekazać ży­
czenia dla wszystkich koleja­
rzy węzła krakowskiego, a

szczególnie dla kierownictwa
Zarządu Trakcji DOKP Kra­
ków oraz Oddziału Sieci i
Zasilania w Krakowie, jak
również wszystkim pracowni­
kom, wymienionych jedno­
stek. Osiągnięcia kolejarzy
węzła krakowskiego są znane

kolejarzom w Szwecji, któ­
rzy wyrażają uznanie i po­
dziw dla umiejętności i zdol­
ności pracowników tych jed­
nostek w obsługiwaniu i u-

trzymaniu urządzeń elektro-
trakcyjnych”.

ująbrantjm zauetizi

Pamiętaj o ZOZ!
•Zakład Doskonalenia Rze­

miosła zmienił nazw? na Za­
kład Doskonalenia Zawodo­
wego. I słusznie, od dawna
bowiem w gmachu przy ul.
Dietla 38 można było zdo­
bywać kwalifikacje zawodo­
we i to nie tylko w dziedzi­
nach określanych mianem
rzemiosła-

Działalność Zakładu Dos­
konalenia Zawodowego moż­
na by podzielić na trzy kie­
runki: kursy z rozmaitych
specjalności, prowadzone w
lokalu macierzystym przy ul.

Dietla, kursy organizowane w

poszczególnych przedsiębior­
stwach na zlecenie tychże o-

raz szkolenie zaoczne. Sło­
wem, jak komu wygodniej i co

kto chce.i. Tak np. na zlece­
nie Monopolu Tytoniowego,
na terenie tego zakładu, ZDZ
zorganizował kursy dla ma­
szynistów, obsługujących ma­
szyny tytoniowe- Wespół . z

Wydziałem Zatrudnienia i
Wydziałem Przemysłu projek­
tuje się zorganizowanie kur­
sów przysposabiających do
zawodu dla chałupników. W
projekcie kursy dla obsługu­
jących i konserwujących u-

rządzenia dźwigowe i windy
jak również szkolenie z za­
kresu szycia i prasowania e-

lany dla krawców.
---------- •-----------

Tramwaj wyskoczył z szyn
Dziś o godz. 9.25 rano na skrzy­

żowaniu koło kina Wranda wysko­
czył z toru tramwaj linii 18.

Przyczyną wypadku był najpraw­
dopodobniej kamień, który dostał

się na szynę w czasie prowadzo­
nych tu robót torowych. Wypa­
dek nie pociągnął za sobą po­
ważniejszych skutków poza tym,
iż tramwaje linii 6, 8, 10, 18 i 19

kursowały trasą przez III most i

ul. Bohaterów Stalingradu. Przer­
wa w ruchu trwała do godz. 9.55.

-------O--------

Ale zabezpieczone
cmentarzysko

Wzdłuż i wszerz ryje się
Rynek i otaczające ulice. Każ­
dy wykop obsiadają natych­
miast historycy i archeologo­
wie. Tylko jeden rów —

wzdłuż kościoła Mariackiego
pozostał bez żadnej opieki.
A właśnie tu walają się w

rozkopanej ziemi liczne ko­
ści i nawet, czaszki, wśród

których grzebią dzieci i przy­
padkowi przechodnie. Jeżeli
wykopalisko' to nie interesuje
uczonych, to w każdym ra­
zie kierownictwo robót po­
winno jakoś zabezpieczyć je
przed profanacją. (eo)

Do stałych, tradycyjnych
już kursów, organizowanych
od lat, należy szkolenie z za­
kresu introligatorstwa w

więzieniu w Tarnowie i kur­
sy dla radiotechników w wię­
zieniu w Wiśnięzu. Oprócz te­
go stale organizowane jest
szkolenie z zakresu bhp dla
pracowników technicznych w

poszczególnych zakładach pra­
cy.

Największą frekwencją cie­
szą się w ZDZ kursy kreśleń
technicznych poszczególnych
specjalności jak budowlano-

konstrukcyjnych,
sanitarnych czy
wych- W terenie najbardziej
..chwytliwe'’ Ją kursy zaoczne

instalacji
ma^zyno-

przygotowujące do egzaminów
na tytuł robotnika wykwali­
fikowanego, czeladnika lub
mistrza w zawodach takich,
jak: elektroinstalator, ślu­
sarz, tokarz, kowal, mecha­
nik samochodowy, stolarz,
krawiec, murarz, betoniarz,
zdun itp. W wypadku kursów
zaocznych zajęcia odbywają
się 2 razy w miesiącu w nie­
dzielę, a kursanci uczą się sa­
mi w domu z materiałów, do­
starczonych przez ZDZ.

Tak więc, gdy ktoś pragnie
zdobyć zawód w dość krótkim
czasie, powinien pamiętać o
ZDZ. informacji szczegóło­
wych udziela telefon nr 229-83
lub sekretariat ZDZ, ul. Die­
tla 38. (bk)

Od 1 października
sprzeda! ladćwek »w kolejce*

Od dłuższego czasu

wek, znajdujących się w sprze­
daży jest zbyt skromna w poró­
wnaniu z liczbą chętnych na­
bywców. Stąd wiele niezadowo­
lenia, bezowocnego wędrowania
od sklepu do sklepu w oczeki­
waniu na nadejście upragnione­
go towaru. Aby zaprowadzić ład
w sprzedaży lodówek, Wydział
Handlu Prez. RN — opierając
się na zaleceniach Min. Handlu

Wewnętrznego — wprowadza w

Krakowie z dniem 1 październi­
ka tzw. sprzedaż lodówek „na

przedpłaty”.
Na czym ta innowacja będzie po­

legać? "W najbliższym czasie

wyznaczonych zostanie 8 skle­
pów, z których trzy należą do
MHD Art. Gosp. Domowego 1

Chemicznymi, dwa —- do MHD

Art. Przem. Nowa Huta, dwa
— do PSS i wreszcie jako os­
tatni: Powszechny Dom Towaro­
wy (adresy tych placówek wkrót- .

ce podamy). W sklepach tych,
na 10 dni przed początkiem każ­
dego kwartału, klienci będą się
mogli zapisywać „w kolejce” do

lodówek, które dana placówka
otrzyma. Przy dokonywaniu za­
pisu w specjalnej „książce przed­
płat”, klient będzie zobowiąza­
ny do wpłacenia około 50 proc,
wartości zamówionego towaru.

Konkretnie: przy lodówkach o

pojemności do 50 litrów przed­
płata wyniesie 1500 zł, od 60 do
80 litrów — 3 tys. zł, do 100 li­
trów — 5 tys. zł. Po otrzymaniu
kwartalnego przydziału lodówek
— sklep zawiadomi o tym (lis­
tem poleconym) znajdujących się
na liście klientów, którzy towar

odbiorą w terminie do 10 dni,

Ilość lodó- regulując oczywiście resztę należ­
ności.

Rzecz jasna, że ilość przyję­
tych przedpłat musi być uzależ­
niona od wysokości przydziału,
jaki sklep w danym kwartale

otrzyma. (1)

Kina
APOLLO godz. 15.45, 18,

20.30 „Dom bez okien” (poi.).
SZTUKA 15.30, 18, 20.30 „Ce­
luloza” (poi.). UCIECHA 17.30

20.15 „Rio Bravo” (USA).
WANDA 15.45, 18, 20.15 „Rewia
snów” (austr.). WARSZAWA

15.45, 18, 20.30 „Karmazynowy
pirat” (USA), WOLNOŚĆ 15.45,
18, 20.30 „Złodziej w hotelu”

(USA). CASSINO (Bitwy pod
Lenino) o zmroku
Erdme” (NRF).
(Krasińskiego 18)
20.30 „Francuzka i miłość”

(fr.). WRZOS (Zamojskiego
50) 15.45, 18, 20.15 „1000 tala­
rów” (poi.). MŁ. GWARDIA

(Lubicz 15) 15.15, 17.30, 19.45

„...A lasy wiecznie śpiewają”
(austr.) . ZUCH, DOM ŻOŁ­
NIERZA, STUDIO, ZDROWIE,
ISKIERKA — nieczynne. ME­
LODIA (Zwierzyniecka 1) 15.45,
18, 20.15 „Milczące ślady”(pol.) .

KLEPARZ (Lubelska 27) 16,
18, 20 „Tygrysy na pokładzie”
(radź.). WISŁA (Gazowa 21)
16, 18, 20 „Taka miłość”

(CSRS). MASKOTKA (Dzier.
żyńskiego 55) 15.30, 17.30, 19.30

„Bądź moim synem” (radź.) .

MINIATURKA (Franciszkań­
ska 1) 15 Progr. dla dzieci,
16 „Świat zabity deskami” i .

in., 17, 19 „Korsarze Pacyfi­
ku” (s. I, radź.) SYGNAŁ (Ogr.
Strzel.) o zmroku „Cham­
pion” (USA). CHEMIK (Borek
Fał.) 19, „Żebro Adama”

(USA). KULTURA (Rynek Gł.

27) 18, 20.15 „Żegnajcie gołę­
bie’ (radź.) . MIKRO (Dzier­
żyńskiego 5) 17.30, 20 „Sekre­
tarz Rejkomu” (radź.) . RO­
TUNDA (3 Maja 5) 16, 18, 20

„Teresa prowadzi śledztwo”

(CSRS). ZWIĄZKOWIEC
(Grzegórzecka) 15.45 Zestaw
filmów dokument., 17, 19

„Czarodziejski -kwiat” (radź.).
TĘCZA (Praska 52) 19.30 „Po­
żegnania” (poi.) .

KINA W NOWEJ HUCIE
ŚWIATOWID godz. 15.45, 18,

20.15 „I ty zostaniesz Indiani­
nem” (poi.). M. SALA 15.45,
18, 20.15 „Ewa chce spać”
(poi.). ŚWIT 15.45,. 18, 20.15

. . „Rok przestępny” (radź.) .

—

M. SALA 15, . 17, 19 „Wyższa
zasada” (radź.) . LETNIE
o zmroku „Alba Regia” (węg.) .

KOLOROWE 19 „Dom w dziel­
nicy willowej” (CSRS).
SFINKS (Majakowskiego 2)
16, 18, 20 „Biały niedźwiedź”

(poi.). BALLADYNA — nie­
czynne.

Telewizja
WTOREK

Godz. 17.03: „Uzdrowiska”—

progr. publ. TV Kraków, 17.20:

„Miś z okienka” I „W świec.e

fizyki’ , 18.05: Aktualności,
18.30: Na pólkach ksiąg., 18.40:

Report, film, z Bułgarii, 18.55:

Rep. z Zakł, im. 22 Lipca, |
19.30: Dziennik. 20: Nauka tań- |

ca towarzyskiego — lekcja I, i

tr. z Krakowa, 20.20: Czas prze- ;

szły — film poi.
ŚRODA

„Jons i

KRAKUS

15.30, 18,

Godz. 10.00: Czas przeszły—
film poi., 11.30: Film seryjny,
12.00
Klub
wozd.
czne

z Belgradu, 19.30
c. transmisji z Belgra-

TVz

film,
Wiad.

do 16.15 przerwa, 16.15

Myszki Miki, 17 Spra-
sport., 19 Lekkoatlety-

mistrzostwa Europy —

Dziennik,
20 d.
du, 21.15 Wszechnica

cyklu: Jak patrzeć na

21.15: Peryskop. 22.20:

UWAGA

chwiliZa zm.any w ostatniej
w repertuarze

I telewizji, re-

bierze odpowie-

wprowadzane
teatrów, kin

dakcja nie
dzialnoścL

Wystawy-^luxea
WAWEL: Wschód w Zbiorach

Wawelskich (godz. 9 do 14.30);
KOMNATY: (9—15), MUZEUM

LENINA, Topolowa 5 (10—18),
HISTORYCZNE, ul. Jana
12: Zbiory z dziejów Krako­
wa (9—15), CZARTORYSKICH,
Jana 19: Malarstwo obce, rze­
miosło artyst., pamiątki pu­
ławskie, zbrojownia
DOM MATEJKI, ul.
ska 41 (10—15),
RODOWE, 3-go Maja
stawa przemysłu
(10—15), SMOLEŃSK
bytki
1961 (10—17),
CZNE, Jana 22:

polska;
pa liska

(10—14).
Szercka (9—15), RYNEK GŁ.
25: Rzym 1961 (10—18), PA­
ŁAC SZTUKI, pl. Szczepański
4: Galeria współcz. malar­
stwa pomorskiego (10—17),
DOM PLASTYKÓW, Łobzow­
ska 3: Plastyka oddz. ZPAP

Kielce i Nowy Sącz (10—18).

(12—18),
Floriań-

NA-
1: Wy-

artyst.
9: Na-

militariów z lat 1945—
ARCHEOLOGI-

Archeologia
POSELSKA 3: Wyko-
polskie w Bułgarii

STARA BOŻNICA,

CHIRURG.: Kopernika 21,
INTERN:. Kopernika 15, LA-

RYNGOL.: Kopernika 23, O-
KULIST.: Kopernika 38, NEU­
ROLOG,: Kobierzyn, GRUŹ­
LICZY. dla mężczyzn: Prąd­
nicka 80, dla Kobiet: Skawiń­
ska 8.

POGOT. MO tel. 0-7 . STRAŻ
POZ. tel. 0-8, POGOT. RA-
TUNK. tel. 0-9; dla PODGÓ­
RZA tel. 225-55. N. HUTA: PO­
GOT. MO tel. 411-11, POGOT.
RATUNK. tel. 422-22 1 417-70,
STRAŻ POŻ. tel. 433-33, PUN­
KTY INFORMACJI O USŁU­
GACH tel. 0-11, NOWA HUTA
tel. 419-16.

Stple&f

Słuszne skargi I postulaty
zostaną załatwione

Mogilska 16, Długa 4, Kar­
melicka 23,
Krowoderska
ka 7, Nowa
rzowska >18.

Krakowska 19,
74, Zwierzyniec-
Huta: Kocmy-

ROŻNE

8*<B*«srw
"W Zabierzowie (pow. bocheń­

ski) wskutek zaprószenia ognia
spłonął dom mieszkalny, stajnia
1 stodoŁa z tegorocznymi zbiora­
mi. Straty wynoszą prawie stc

tysięcy zł. (hs) ,

Na wczorajszym posiedzeniu
Komisji Gospodarki Komunal­

nej i Komunikacji RN m. Krako­
wa, wysłuchano sprawozdania z

załatwiania wniosków, skarg i za­
żaleń oraz realizacji postulatów

Mieszkańców miasta. Sprawozda­
nia za okres I półrocza br. skła­
dały wydziały gospodarki komu­
nalnej, mieszkaniowej, komuni­
kacji i spraw lokalowych.

Najwięcej uwagi poświęcono
sposobowi załatwiania petentów
przez kwaterunek. We wspom­
nianym czasie wpłynęło do Wydz.
Spraw Lokalowych Prez. RN ok.
80 wniosków, skarg 1 zażaleń. By­
ły one przeważnie wyrazem nie­
zadowolenia na przewlekłość za­
łatwiania przydziału mieszkań
lub na niewykonanie prawomoc­
nych decyzji. Wszystkie skargi
badano u ich źródła. W wyniku
tego trudno było wielu żalącym
się odmówić racji, a z kolei
w wypadkach uzasadnionych trze­
ba było odpowiednio wpłynąć na

resortowe wydziały dzielnicowych
rad narodowych.

Sporo postulatów wyborców
kierowanych pod1 adresem Wydz.
Spraw Lokalowych dotyczy za­
rezerwowania specjalnej puli mie­
szkaniowej dla pracowników po­
szczególnych instytucji. Jest to

przejawem inicjatywy 1 przed­
siębiorczości niektórych instytu­
cji, niemniej jednak Wydz. Spraw
Lokalowych nie mógł ich uznać

z uwagi na to, że

obywatelom przysłu-
i ta sama droga przy
spraw związanych z

mieszkania.

za słuszne

wszystkim
guje jedna
załatwianiu

przydziałem mieszkania. Inne
słuszne postulaty np. powołania
komisji do rozdziału mieszkań,
zapewnienia mieszkań dla wykwa­
terowanych ze Starego Miasta

zostały zrealizowane lub są w to­
ku załatwiania.

---------- ®

OGROD BOTANICZNY Otwar.

ty od godz. 8 do 19; OGROD
ZOOLOGICZNY od 9 do 18.

Słctdio

NA WTOREK

(m)

iotatnik krakowski
DZIŚ O GODZINIE

PZPR

przyj-

cyklu
Rynek

* 16—18 — gmach KW
— poseł dr B. Drobner
muje strony.

JUTRO O GODZINIE:
* 18.30 — KDK, Z

„Poznajmy nasze miasto”
Krakowski w latach Wierzynka
i Stwosza — omówi doc. dr J. Do-

brzycki dyr. Muzeum Historycz­
nego.

A POZA TYM:
* Woj. Stacja Krwiodawstwa

w Krakowie-Hucie zawiadamia
dawców wszystkich grup, że w

dniach 12, 13, 14 września z przy­
czyn
krwi

będą
grup
tatnlego oddania krwi
termin sześciu tygodni.

technicznych pobierania
nie będzie. Przyjmowani
jedynie dawcy wszystkich
Rh minus, którym od os-

u płynął

Godz. 17 .00: Muzyka opero-
wa. 17.25: Aud. dla młodzie­
ży. 17 .45: Dziennik krak. 17.55:
Na krak. estradzie. 18.50:

„Konkurent kolei” — poga­
danka. 19.00: "Wiadomości.

19.05:
19.30:

ny.
21.00:
21.27: Kronika sport. 22 .00: U-

niwersytet Radiowy.
Kron. studencka. 22 .30:
cert kameralny. 23.09:
ka. 23.50: Wiadomości.

estradzie.
kolei” -

19.00:

Muzyka i aktualności.

Kalejdoskop kultural-
20.00: Koncert życzeń.
Z kraju i ze świata.

22.15:
Kon-

Muzy-

NA ŚRODĘ
Omówienie aud.
6.30: Dziennik.

Godz. 6 .27:

szkolnych.
6.50: Gimnastyka. 7.40: Przegl.
prasy. 7 .50: Muzyka. 8.30 do
13.00: Przerwa. 13.00: Na róż­
nych instrumentach. 13.25: „Ze
wspomnień” — J. Putramen­
ta. 13.45: Ze świata operetki.
14.30:
14.45:
15.00:
15.10:
Brahmsa. 15.30: Aud. dla dzie­
ci. 16.00: ‘Wiadomości.

„Energopomiar” — aud.

„Błękitna sztafeta”.
Melodie francuskie.

Pieśni Schumanna i
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ECHA LICOWYCH SPOTKAŃ Btiś w Bronowietch

Wprawdzie ogromny procent sympatyków sportu
przygotowuje się już „duchowo” do transmisji ra­
diowych i telewizyjnych z mistrzostw Europy w lek­
kiej atletyce, ale piłka nożna nadal nie schodzi ze

szpalt gazet. Tym bardziej, że rozgrywki ligowe
raz po raz dostarczają, nam niespodzianek.

ty ekstraklasie nie było wpraw­
dzie większych „szlagierów”, ale
któż się mógł w Krakowie spo­
dziewać, że Wisła przegra w

Warszawie. Remis — to było
wszystko na co liczyli „gwardzi­
ści”. A tymczasem... obydwa
punkty’ zostały w stolicy.

ZNÓW TYLKO SYKTA

Kwintet ofensywny wlślaków,
to formacja psująca krew nawet

najbardziej odpornym nerwowo

kibicom. Po dobrym meczu z

Lechem, znów napastnicy popi­
sali się indolencją strzałową,
dynie Sykta miał przebłyski
brej gry, ale to za mało,
wygrać mecz wyjazdowy.

W ubiegłym sezonie utarła się
opinia, że wiślacy lepiej grają
na wyjazdach niż u siebie w do­
mu. Tym razem nie mogą
potwierdzić, bo wszystkie 3
cze wyjazdowe zakończyły
porażkami.

MIELIŚMY HACJĘf

Chyba mieliśmy rację, kiedy
apelowaliśmy do kibiców biało-

czerwonych o zachowanie spo-

Je-
do-

*by

tego
me-

się

PODCZAS
wczorajsze­

go trenin­
gu w Bel­
gradzie je­
den z naj­
poważniej­
szych kan­
dydatów do
złotego me­
dalu w trój-

skoku — mistrz olimpijski
i rekordzista świata —

Józef Schmidt doznał kon­
tuzji mięśnia dwugłowe­
go. Dokładną diagnozę od­
nośnie stanu zdrowia
Schmidta wydadzą leka­
rze dziś w godzinach po­
południowych po przepro­
wadzeniu specjalnych ba­
dań. Dobrą formę w czasie
treningu. wykazał . nas*
młody skoczek. <.-wzwyż",'+-
Czernik, uzyskując rezul­
tat 207 cm.

koju. Wprawdzie jedno zwycię­
stwo nie jest jeszcze objawieniem,
ale jesteśmy przekonani, że pod­
opieczni trenera A. Dziwisza bę­
dą grać z meczu na mecz coraz

skuteczniej. Dziś zajmują jeszcze
nadal ostatnią lokatę w Ii-ligo­
wej tabeli, ale wkrótce powinni
osiągnąć wyższe rejony.

KONIEC

„KRAKOWSKIEJ SZKOŁY”

Z tego, co widzieliśmy w nie­
dzielę, Cracovia będzie pierwszą
drużyną podwawelskiego grodu,
która pożegna się na dobre z tzw.

„krakowską szkołą”. Obecnie
krótka gra jest anachronizmem i

daje efekty tylko w postaci „ho­
norowych porażek”.

Oczywiście trudno jest w cią­
gu kilku miesięcy oduczyć za­
wodnika nawyków. Nic więc
dziwnego, że w Cracovii pojawia­
ją się na poszczególnych pozy­
cjach „nowe twarze”, zawodnicy,
którzy nie są może jeszcze lepsi
od swych poprzedników, ale szyb­
ciej potrafią się dostosować do

wymagań trenera.

PIERWSZE PUNKTY
Z WYJAZDU

Garbarnia przywiozła pierwsze
od dłuższego czasu zwycięstwo z

meczu wyjazdowego.' Okazuje się,
że jedenastka ludwinowska o-

trząsnęła się już po szoku wy­
wołanym przez dwie ostatnie po­
rażki na własnym boisku. Poziom
meczu Bałtyk — Garbarnia był
ponoć bardzo słabiutki, ale pun­
kty się liczą.

WAWEL BEZ FORMY

Cieszą nas punkty wywalczone
przez jedenastkę Wawelu. Tym

------ •------

Zwycięstwo pięściarzy
Berlina

W ZDUŃSKIEJ WOLI rozegra-

ny został międzynarodowy mecz

pięściarski pomiędzy młodzieżową
reprezentacją Berlina i reprezen­
tacją Łodzi. Zwyciężyła drużyna
gości 12:8.

bardziej, że przeciwnik zajmował
i zajmuje wysoką lokatę w ta­
beli ligowej. Martwi jednak styl
gry krakowian. Wprawdzie już
od kilku sezonów Jedenastka

wojskowych grała bardzo chime­
rycznie, ale tak słabiutko spisu­
jących się napastników nie wi­
dzieliśmy dawno, w sobotnim
meczu zawodnicy prześcigali się
w marnowaniu sytuacji podbram­
kowych, a Jagielczuk uzyskał
zwycięskiego gola przy pomocy
gracza drużyny przeciwnej. Bo­
wiem kiks stopera MZKS umoż-.

liwił krakowianinowi osiągnięcie
piłki tuż przed zdezorientowanym
bramkarzem — Kilarem.

Wawel-Slavia
w lekkiej atletyce

W telegraficznym skrócie
WARSZAWA. Bawiący w Pol­

sce koszykarze PUC Paryż ro­
zegrali spotkanie z zespołem
AZS AWF, przegrywając 64:68.

ROTTERDAM. Podczas rozegra­
nego tu sześciomeczu pływackie­
go Holenderka — Van Veltzen
ustanowiła rekord Europy w wy­
ścigu na 100 m stylem grzbieto­
wym uzyskując rezultat 1.10,1 min.

BRNO. Podczas zawodów w

skokach ze spadochronem, w któ­
rych biorą udział reprezentanci
armii państw demokracji ludo­
wej, skoki z wysokości 1000 m z

opóźnionym otwarciem spado­
chronu wygrała drużyna Polski.
W skokach z wysokości 1500 m

zwyciężyli Czechosłowacy.

©

Jean Stabim-
ski — francus­
ki kolarz pol­
skiego pocho­
dzenia
bywca
cżytnego tytu­
łu . mistrza
świata w szo­
sowym wyści­
gu kolarzy za­
wodowych.

zdo-
zasz-

DZIŚ, tj. we

wtorek, na sta­
dionie Wawelu
w Bronowi-
cach odbędą
się interesują­
ce zawody lek­
koatletyczne w

konkurencjach
kobiet i męż­
czyzn z udzia­

łem zespołów Wawelu Kraków
i Slavii Bratysława.

Początek o godz. 16.(JAF)

Masze typy na Belgrad Na tenisowtich kortach

W OSTATNICH dniach omówiliśmy szanse

naszych lekkoatletów przed mistrzostwami w

Belgradzie. Dziś podajemy nasze typy na

tych medalistów:
KOBIETY:
100 m — Heine (NRF).
200 m — Heine (NRF).
400 m — Parliuk (ZSRR).
300 m — Szewcowa (ZSRR).
80 m ppł. — Fisch (NRF)
4X100 m — Niemcy przed Polską,

w dal — Szczełkanowa (ZSRR),
wzwyż — Bałaś (Rumunia).
— Tamara Press (ZSRR).
—> Tamara Press (ZSRR).

Ozolina (ZSRR).

r*

Skok
Skok
Kula

Dysk
Oszczep

MĘŻCZYZN!:
100
200
400
800

zło-

m—- Gamper (Niemcy). -

m — Johsson (Szwecja) przed Folkiem.
m — Brightwell (Anglia) przed Kowalskim.
m — Bułyszew (ZSRR).

1500 m — Baran przed Jazy (Francja) lub odwrotnie.
5000 m —eBoguszewicz lub Zimny.
10000 m — Bołotnikow (ZSRR) lub Tulloh (Anglia).
110 m ppł. — Michajłow (ZSRR).
400 m ppł. — Morale (Włochy).
3.000 m z przeszkodami — Jewdokimow (ZSRR).
4X100 m — Niemcy przed Polską.
4X400 m —- Anglia przed Polską.
10-bój — Kuzniecow (ZSRR), lub Bock (Niemcy).
Wzwyż — Brumel (ZSRR).
W dal — Ter-Owanesjan (ZSRR).
Tyczka — Nikula (Finlandia).
Trójskok — Schmidt (Polska) lub Goriajew (ZSRR).
Dysk — Piątkowski lub Szecsenyi (Węgry). ,

Kula — Nagy (Węgry).
Oszczep •— Lusis (ZSRR) lub Sidło.
Młot — Zsivotzky (Węgry).
Jak będzie naprawdę? — zobaczymy. Przede wszystkim chcie-

libyśipy, aby nasi reprezentanci zdobyli więcej „złota”, ńiż to

wytypowaliśmy. Mamy też nadzieję, że przynajmniej 40 proc,
„naszych typów” zajmle miejsce na najwyższym podium zwy­
cięzców. (F)

oczywiście przebiegać normalnie,
a trzysetowe spotkanie trwało

przeszło dwie godziny tylko dla­
tego, że zawodnikom nie chciało

się grać. Ostatecznie zwyciężyła
para Nowak, Szyłkiewicz 1:6,
12:10, 6:4.

W drugim półfinale para kato­
wicka Biełanowicz, Zenneg łatwo

uporała się z krakowskim deblem

Stasikowski, Bernato.wicz 6:1, 6:2.

W DALSZYM

ciągu rozgrywa-
nych na kortach
Cracovii teniso­
wych mistrzostw

Małopolski ro­
zegrano finał

gry pojedynczej
i półfinały gry podwójnej męż­
czyzn. O ile spotkanie Maniew-
ski (Sparta Warszawa) — Bieła-
nowicz (Baildon Katowice) stało
na nie najgorszym poziomie (wy­
grał Maniewski 6:1, 5:7, 6:1, 6:2),
o tyle półfinał gry podwójnej,
w której zmierzyli się Maniew­
ski (Sparta) i Christ (Cracovia)
z Nowakiem (Nadwiślan) i Szył-
kiewiczem (Olsza) był parodią te­
nisa. Zawodnicy zamiast grać
zabawiali siebie i widzów roz­
maitego rodzaju „atrakcjami” w

postaci kłótni, krytykowania o-

rzeczeń sędziów (mecz prowadzi­
ło aż trzech arbitrów, gdyż dwaj
z nich nie wytrzymali ciągłej
krytyki swych decyzji 1 opuścili
stanowisko), rzucania rakietami

po korcie itp. Szczytem „popi­
sów” był moment, w którym
Maniewski odwrócił się do prze­
ciwników tyłem i oświadczył gło­
śno: „Mnie się już nie chce grać”.
Przy tego rodzaju zachowaniu

się zawodników gra nie mogła

&

»OdiajkQwana«
impreza

Z OKA­
ZJI „Dnia

Kolejarza”
krakowska

Olsza zorga­
nizowała

turniej piłki
ręcznej męż­
czyzn w

której star­
tować miały

Wawelu, AZS,
Olszy (tak przy-
zapewniali nas

walki
Pola-

A. O-

pol-

Tłum. Al. Matuszyn

W Lodzi roze.

grany został mię­
dzynarodowy

turniej pięściar­
ski z udziałem
zawodników klu­
bów gwardyj-
skich państw de­
mokracji ludo­
wej. Na zdjęciu
fragment
pomiędzy
kiem —

lechem (z lewej) i

Bułgarem Mice-
wem zakończonej

zwycięstwem
pięściarza
skiego.

Fot. CAF.

— Czy nie jest to czasem ta nazistowska ścier­
ka, co pracuje w kantynie? — spytała. — Ta co

łajdaczy się z porucznikiem?
— Ta nie ma nic wspólnego z nazistami — za­

przeczyłem.
— Ta w kantynie również nie — odpowiedziała

pierwsza kobieta. — Może to ona. Zdaje się, że ma

na imię Helena.
— Czy tu są hitlerowcy? — spytałem.
— Oczywiście. Tu wszyscy się pomieszali,

gdzie są hitlerowcy tam, poza obozem? Jak daleko?
— Nie widziałem żadnego.
— Komisja Kundta! Nic pan o niej nie słyszał

tam, na dole?
— Nie.
— Ma tu przybyć. Gestapo również. Nic pan nie

słyszał?
— Nic od wczoraj.
— Od kogo jest ta wiadomość dla Heleny

Schwarz?
— Od jej męża. Jest na wolności — odpowiedzia­

łem po chwili wahania.
— Ten to dopiero się zdziwi! — roześmiała się

ta druga.
— Czy mógłbym pójść do kantyny? — spytałem.
— A dlaczegóżby nie? Przecie pan nie jest

Francuzem?
— Jestem Alzatczykiem.
— Pan się boi — spytała ta druga. — Dlaczego?

Czy pan coś ukrywa?
— Albo to dzisiaj jest jeszcze ktoś, kto by nie

miał czegoś do ukrywania? — odpowiedziałem py­
taniem na pytanie. — W tym przeklętym wieku
kultury i postępu w zabijaniu?

— Nie potrzebuje pan tego nam powtarzać —

odpowiedziała pierwsza kobieta. Druga nie odezwa­
ła się. Lustrowała mnie podejrzliwie, jak bym był
szpiegiem. Natarczywy konwaliowy zapach perfum
otaczał ją niby chmura.

NOC
WLIZBONIE

W rantach „‘Dni Koltjarta"

Ogólnopolskie regaty kajakowe
KOLEJOWY

Klub Wodny-29
organizuje w ra­
mach ,,Dnl Ko­
lejarza” Ogólno­
polskie regaty
kajakowe. Re­
gaty odbędą się

wdniach15I16
bm. W zawodach

przewidziane są

biegi jedynek, dwójek 1 czwórek
w kategorii młodzików, junio­
rów .młodszych i starszych oraz

seniorów na dystansach od 300
do 10.000 m. Regaty rozegrane
zostaną na Wiśle obok przystani
KKW-29, ul. ks. Józefa 24a, meta

1 start powyżej przystani. W im­
prezie spodziewany Jest udział
około 300 zawodników z całej

69)

Polski. Początek w sobotę
niedzielę 16 bm. o godz.
14.30.

1
i

15
10

Na radiowej antenie

JUTRO, tj. w środę 13 bm. Pol­
skie Radio nada o godz. 18.20
w programie I transmisję z za­
kończenia spotkania piłkarskie­
go o klubowy Puchar Europy
między Polonią Bytom i Pa- ;

nathiaikos (Ateny). Bezpośred- |

nio.po tym meczu Polskie Radio ■
połączy się z Budapesztem, skąd
nada sprawozdanie z meczu pił­
karskiego o Puchar Zdobywców
Pucharów Ujpest Budapeszt ~

Zagłębie Sosnowiec.

IIIHtlli MAAMi

— Za pięć minut — powiedziała półgłosem. —

Pomyślne czy niepomyślne?
Zrozumiałem, że jej chodziło o to, jakie przynio­

słem wieści. Wzruszyłem ramionami.
— Pomyślne — powiedziałem i wyszedłem z kan­

tyny.
Po chwili ruda sprzedawczyni wyszła i skinęła

na mnie.
— Trzeba zachować ostrożność — zauważyła. —

Dla kogo przyniósł pan wiadomości?
— Helena. Czy jest tu taka?
-- Apoco?
Milczałem,

ne oczy.
— Czy ona
— A panu

niem. Co to,
— Dla jej
— Nie tak

Również chodziło o jedną z kobiet. Po trzech dniach
zabrano ją. Umówiłyśmy się, że nadeśle nam wia­
domość, jeżeli wszystko pójdzie dobrze. Wiadomości
tej, panie monterze, nie otrzymałyśmy dotychczas.

— Jestem jej mężem — powiedziałem.
— A ja jestem Greta Garbo.
— Po co pytałbym, gdyby było inaczej?
• • O Helenę'Schwarz — odpowiedziała ruda

zapytywano często. I to przez wysokie osobistości.
Chce pan wiedzieć prawdę? Helena Schwarz nie ży­
le. Zmarła przed dwoma tygodniami. Ma pan praw­
dę. Przypuszczałam, że to pan przyniesie nam wia­

Widziałem nos w piegach i niespokoj-— Jak mógłbym trafić do tej kantyny? — spyta­
łem.

Pierwsza z kobiet opisała mi dokładnie drogę.
Poszedłem przez półmrok baraków szybko, jak by
mnie kto popędzał szpicrutą. Po obu stronach u-

kazywały się twarze i śledzące mnie oczy. Wre­
szcie znalazłem się na podwórzu, w słońcu i mdłej,
więziennej woni wiszącej i tu, jak nad każdym o-

bozem, niby nieruchoma sz‘ara mgła.
Byłem jak ślepy. Nigdy nie zastanawiałem Si?

nad wiernością., czy niewiernością Heleny. Było to

zbyt marginesowe, zbyt mało znaczące. Obecnie
jednak znalazłem się między jej towarzyszkami..
Widziałem je wczoraj wieczorem, tam przed ogro­
dzeniem i widziałem je dziś tutaj — głodne kobie­
ty, pozostawione od wielu miesięcy same sobie...

Pomaszerowałem w kierunku baraku, w którym
mieściła się kantyna. Jakaś blada, o rudych wło-

-
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sach kobieta stała za ladą i sprzedawała więźniar- dOKiość z zewnątrz,
kom artykuły żywnościowe. _ ę>na nje żyje?

— A pan czego sobie życzy? — zwróciła się do — Nie żyje. I niech już pan da spokój.
mnie. — Ona nie umarła — powiedziałem. — W bara-

Zmrużyłem oczy i uczyniłem znaczący ruch gło- kach o tem lepiej wiedzą.
wą. Potem ustąpiłem na bok. — W barakach mogą sobie wiedzieć. Proszę już

Ruda szybkim spojrzeniem zlustrowała swoje kii- . iść!
eńtki.

pracuje w kantynie? — spytałem,
co do tego? — odpowiedziała
wywiad? Przez montera? Dla
męża.
dawno o to samo prosił ktoś

pyta-

kogo?

(Ciąg dalszy nastąpi)

zespoły
Wandy i

najmniej
organizatorzy). Gdy przy­
szło jednak dó rozpoczę­
cia zawodów okazało się,
że nie ma szczypiomistów
AZS (podobno są na obo­
zie) i nie ma zespołu Wan­
dy (podobno nie mogli
skompletować składu). O
godzinie w której miał się
rozpocząć turniej przybyli
widzowie mogli oglądać

jedynie boisko zalane
wodą. Będą grali czy
nie — zastanawiali się
Zwolennicy piłki ręcznej.

Z organizatorów był tylko
trener Olszy, który po dłuż­
szych poszukiwaniach zna­
lazł kilka mioteł i wspól­
nie ze swymi zawodnika­
mi wziął się do uprzą­
tania wody • z kortowe­
go boiska. Po trzech kwa­
dransach oczekiwania ro­
zegrano wreszcie jeden z

dwóch zapowiadanych me­
czów.

Beztroska i „odfajko-
wywanie”, oto niestety ce­
chy wielu imprez sporto­
wych. Ciekawe jak długo
jeszcze będziemy zmuszeni
oglądać tego rodzaju „wi­
dowiska”. (jl.)

2 ostatniej chwili

Mistrzostwa Małopolski
zakończone

inny.

w

DZIŚ w go-
dżinach przed­
południowych

rozegrane zo­
stało ostatnie
spotkanie w

ramach teniso­
wych mi­
strzostw Mało­
polski -- finał
gry podwójnej

’

którym para
Nowak (Nadwi-

1
i

mężczyzn,
krakowska:
ślan), Szyłkiewicz (Olsza) —

pokonała w dwóch setach pa­
rę katowicką Biełanowicz .

(Baildon), Zenneg (Górnik)
8:6, 6:3. Gra stała ńa niezłym
poziomie i była emocjonują­
ca. Krakowianie zagrali z

większą ambicją i tu leży
główne źródło ich sukcesu.


